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32 dzień rozprawy
Na woMcajsze/j rounramne rgmomeJa się już faza 

ostatnich etapów jTostępcwania sadowego, 'są to już
mezej formalne sprawy, nie donizaieające do istoty 
rzeczy donioślejszych momentów.

Orzeczenia rzeczoznawców lekarskich
Pmzew. T^nzyraęjju ĵiny do urzec/zonin znawców Ie- 

karskicii, a mianowicie dra Olbrychta i diw Jankow­
skiego.

Zabiera glos prot. dr. Olbrychi, docent med. Umijw. 
Jag.

Onzecz »mi iii- kłkiimskite spisano w 167 protokołach.

Podzie/lamo ofiary na trzy grupy: osoby woiskowe, po­
licyjne i cywiilme. W  każdej z tej grup są dwa działy: 
śmiertelnie ranni i lekko ronini.

Osób wojskowych zmarłych było 14. Sekcyj doko­
nano 13. Potom zmarł rotm., Lukasiewi cz.

Ofiary mordu soclali^czstego
Pelesii ułani

Rotm, Bochenek doznał strzału z przodu, sftocirk 
ugudził denata w oko i przeszedł mózgiem. Por. aZ- 
górowski otraymal powfcnzal ,w jamę brzuszną —  
śmćeró.nastąpiła wskutek wewnętrznego krwotoku. 
Ruta, u, j-azła. Airtończyk ułan otrzymał strap w szyję, 
przyczem strzaskany został kręgosłup. Ułan Piroch 
zalnti został kulą z browninga. Domoń ułan utrzymał 
strzał w udo — kuła z karabinu. Dubanowskt ułan, 
otrzyma1, strzał w klatkę piersiową kula. -wyszła. 
Nasłą/piło ]imzyttm zmiażdżenie kręgosłupa piersiowe­
go. Wierciński ułan otrzyma! dwa strzały z karabinu 
francuskiego. Jeden dfcal w klatkę piersiową, (fangi 
w plecy. Pózaitem żWfał zmiażdżony i wyłamany 
mózg przez uderzenie tępem narzędziem. Kala poeho- 
daiła z karabinów. które miał 16 pp. Korzeniowski 
wian doznał postrzału <z oddali pod obojczykiem. 
£mieróMia.stąp;ła z krwoitoku. Senedjak ułan mńał 
-k-o\ orek w iamie brzusznej — wywołany postrzałem. 
'Lasocki: uian, po/sta-rzal z -oddali pod żebrem. Pmzyozy 
ną śmd«mpi kinwiotok. Kuźnicz ułan otrzymał postrzał 
z oddali pod łopatką — kula wyszła. Cbodaczek ułan 
miał krwotok wewnętrzny w jamie bnziisShej. ł aptu- 
cha z auta padu. ..DziMlck" również miał krwotok w 
jamie brzusznej, wywołany odłamkiem kul,i otrzyma­
nej z KWfck-n. Rotm. Lukasiewfcz doznał pos.rzału w 
udo od lewej strony z daifazoj oSueg-ośc.i. P.rzyeizym 
śmierci była znaczna utrata krwi wskutek przerwania 
tętnicy. Pozałem przyszłe zakażenie krwi.

Wszyscy żołnierze padli zatem od postrzału. Kie­
runek pr strzałów *zedł przeiważnib. z prawej lub le­
wej strony. Kule były przewairte karabinowe, 9 prze 
trza.óc i 1 kula brauniugowa.

Ranni ułani
Co do obrażeń było 69 rannych wojskowych. 0 !ęż- 

ko rannych 12, lekko rannych 12. W-tkiutek ujteudlk u 
7. konia dężko obrażonych 2, lekko rannych 40 i 3 
cięcia.

Por. Sękowski ranny został w płuca — strzał po­
chodził z tyłu.

Znawca ldkamski wymienia na/s-tępuńe długi szereg 
rannych ułanów. Ranni przeważnie są niezdolni do 
pracy. Ramy w większej ezęśd są na udach, co do­
wodzi, że Bojowcy strzelali do ułanów na koniach.

Rany na twarzy cięte nożem
Trzech ułanów otrzymało rany cięte narządu em 

ostrym* tj. nożem. Rany na twarzy.
Szer. Oczkowicz i  16 pp. zastał ranny w łokieć 

od kuli karabinowej.

Ofiary w policji
Druga gnuipa, tj. pdldeyanc.i, obejmuje tylko ran­

nych. Zabitych niema. Obrażeń doznam 64 policjan­
tów. Jedno obrażeń,ie ciężkie doznał pusitor. Kostka. 
Lekko rannych 63 polcjantów. Były to sińce, ramy 
tłuczone. Z dn. ó listopada wykaz obejmuje 20 lekko 
rannych, z dn. 6 list. obejmuje wykaz 44 lekko ran­
nych.

Ofiary cywilne
Ginwpa oisófb cywilnych obejmuje, 18 zahitych. Sit,ud. 

A/k. Gónn. Malinowski, o kitórym organy PPS. pisały, 
iże zmarł wskutek aitaifcuęO seroa,, otrzymał strzał w 
jamę brs uszną. Kuła ugrzęzła wewnątrz. Śp. Mjałiinaw- 
eiki sitał na Rynlku, w chiwiiłi:, gdy wkraczał tam od­
dział osk. Kedltcha. Inż. Ign. Lachw cz doznał po- 
-itirrzału w klatkę piersiową r kairabilmu. Kula wćSRjt 
przez bnzruioh i wyszła piersią. Denat po/zatem doznał 
rany nad okiem narzędziem tłuczonym.

Rannych <*ófo cywilnych było 30.
Pomimo usiłowań p. Heskiego, kitóry starał się „wy 

■kazać**, że śp. Malinowski umarł z udam(!) sercowe­
go, dr. Olbrycht w rzeczowom i fachowem wywodzie 
udowodnił, że denat zginął od kuti.

Karabiny Werndla były w użyciu.
Go dio kul kairaihiimu Wemudla, to nie znał e/ziano ich, 

jednakże zachodzi!, podejrzenie, że były one w użyciu, 
ze względu na znalezione odłamki, kóre wskazują, że 
karabiny Werndla były używane.

Nowa kieska obrony PPS.
ffieudała się intryga aby osłabić zeznania b. min. Kierniba

Następnie Trybunał ogłasza uchwałę swoją co do 
ftyuioBkóiw obrony.

Trybunał odmówił miianowiiiede hfniiiowkioan o powo­
łanie gen. Żeligowskiego, gen. Szepiyckego, wszyst­
kich posłów, których proponowała obroną oraz od­
czytanie broszury ,.Z dni grozy i bólu**, gdyż wnnioski 
te nie zdążają do wyświetlenia .oprawy.

Bojowcy PPS. bili ułanów karabi­
nami

Następnie prze wodni, odczytuje “zereg zeznań ne-

obewnyich ułomów. Olcarauję' się, że bojowcy bili uła­
nów ith własnymi karabinami po głowie. Odcizyitame 
izostają również zeznani i innych świadków, odiniośnire 
do poszczególnych asikaireoniytdi.

Nowe wnioski obrony
W  dalszym ciągu p. Lieber^nann zahieiu głos i ogłu­

sza-, że „udało się“ mu dostać ogłoszenie Rady Mini­
strów o stanie wyjątkowym i wnosi o odczytanie te­
go ogłoszeni?.

Prok. Hubl oświadcza, że odczyitaayę tego- ogkwze-

jiiu niema żadnego znaczenia.
P. Lie6ermann następnie wirowi o> olezjdamie ode­

zwy urzędników do społeczeństw a, wydanej w dn. G 
liktpipada.

Niespodziowany „przyjaciel" 
„Goóca”

P. Heskt iwucm o weewaniii-e szereg. Oczkowi-cza z 
IG pp., który zowtał rammy w dn. 6 l,it*U. poid Hotelem 
Krak.; nasitępnie wnosi p. Heski o odczytanie numeru 
„Gońca Krakowskiego*1 z dn. 10 listopada. P. heski 
odczytuje wyjątki z artykułu „Wrażenia naocznego 
świadka**, muiiejjizic.zioine w tym naunemze.

Prok. Hu ni sprizeoiw.a się powotla.niiu żereg. Oozko- 
wiciza i odczytaniu artykułu „Gońca Krak.“.

Przcwcrdn. odczytujo szereg pRm i aktouy doty­
czących końcowego postępowania.

Zeznahla dpi*. M id i dra 
Stycznia

Następnie zeanawa-l dyrektor policji w Krakowie 
dr. Styczeń.

Św. dr. Styczeń dyrektor polk-ji w Krakowie.
P-rze-w.: Co św. wio- o 6 lh>t.‘?
Śiw.: W  czasie tragicznych zajść byle-ni szefem W\ - 

^izialu łipzp. Wsjjfiwónłżtiwa. Bralem udział w kon*e- 
•rencji władz wojsk, i cywiiinych w sprawie zahe: pie­
czenia gmachów użyteczności publicznej i wojskowej, 
ponieważ przychódziły witiclc-mościi o bojówkach PPS. 
zażądałem wtedy pomocy z innych okręgów policyj­
nych. Na mocy reskryptu Min. Spr. Wewn. zakaza­
ne były zgromadzenia pod golem niebem.

W s f e g c t o D o E m s & K ; .
mieli 2m, izm.

'Dostęp do Domu Rob. w tln. 0 iitrt. byt dozwolony 
dla chorych, udających się do Kasy Chorych, lekarzy, 
i czlonkćiw Zw. Zaw. i iposłów. Dnia 5 list. miało się 
odbyć zgromadzenie poselskie i dyr. Rękiewicz za- 
wiadoinił wrtedy ipos. Marka, że na tern zgromauzeriu 
musi być delegat rządowy. Po-. Marek odpowiedział 
jednak, że nie ręczy{!) za tego delegata i wobec tego 
dyr. Rękierwioz zakazał zebrania.

']>nia G jĘ/dl dowiedziałem się o zajściach i  rapor­
tu kom. Fledka, który oświa-dcizył, że policja była 
ostrzeliwana przez tłum i wskutek rego musiała się 
cofnąć. Mul Kiernik po jakimś cza-ie tełcfonowai do 
wojewody i kazał wstrzymać walkę z ttm zastrzeże­
niem, że wojaku i policji nie wolno się cofnąć.

Popołudniu odbywała, się konferencja, na której 
pułk. Pnzedrzymiinski w odpowiedzi na zapytanie wo­
jewody, czy wojsko jest gotowe do natychmiastoiwe-

tępi
znana jeszcze przed wojną 

ze swej skuteczności i nagrodzona wielkim me­
dalem złotym na wystawie w Wiedniu

Pasta A. Zalewskiego
w Ranie ttaiowleckiej

Uwaga: Nieszkodliwa dla zwierząt dcmowvch i ptactwa. 
Zamówierra wysyła się porzla za zaliczeniem 
Żądać we wszystkich aptekach i składach aptecznych
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go n spóidzia łania na wypadek stanu wyjątkwwegti,
'zaznaczył, aby na razie toj sprawy nie poruszać, 
gdyż u geru-C zlikia jest pob. Bobrowski w wprawie 
wstr^inaŁita akcji p rficr. wojsko Celem u*»tw!_nia bo­
jowcom rozbrojenia się.

Policja była przez cały czas na 
posterunka^b

Co do służby policyjnej na mieście w cfcn„ 6 lik. 
to stwierdzam, że policja była wszędzie z wyjątkiem 
pobliskiej oikuilicy Kasy Chorych, a to celem umilknię­
cia ewentualnych starć z tłumem. Dnia 7 list. od ra­
na posterunki policyjne były już wszędzie.

iPo przerwie nastąpiło ogłoszenie. uchwały Trybuna­
łu dopuszczającej odczytanie nicog^osaonego rnepo- 
rzadżema Rad' Mńu o stanie wyjątkowym oraz okól­
nika D. 0. K. Kraików do powołanych do wojslka ko­
lejarzy. Natomiast inne wni wki obrony Trybunał od­
rzucił.

Mieszane towarzystwo
Następnie przystąpiono do odczytania kóntestacyj 

oskarżonych. Okazpje się, że Milfkiunastiu z osika rżo- 
nych siedziało już w kryminale. W  szczegóLności 
„Ślepy Mietek11 ^sk. Skrach) większą część życia 
'«tóait w a nart unentach św. Michała.

Na tem wczorajszą i ozprawę odroczono.

Przed mowa prokuratora
Dziś nastąpi dalsza odczytywanie zeznań u>eobeć- 

nych śwtac kón poazeim piaew. ogłosi pytania dla 
łajwy pry; sięgłych. Dotrwa to podobno oko*o 2 godz.

W  sobotę wygłosi pierwszy przemówienie profeu- 
-adur Hiubl i zast. Gen. Proik. Skarbu dr. Gwia odo ■ 
morski.

Następny tydaień wypełnią mowy zastępców Stro­
ny cywilnej i obrońców iPIPS. oraz obrady lawy przy­
sięgłych. Koniec procesu spodziewany jest na przy­
szłą sobotę.

KI. Hr.

Pierwsze posiedzenie. —  Powitalne przemówienia Mac Donalda, Heni ot a, ambasadora Stanów Zjedno­
czonych, oraz reprezentantów Włoch i Belgji. —  Jednomyślny wybór Mac Donalda przewodniczącym.

Maurica Hauikey wybrany sekretarzem jeneratnym.

Londyn. (AW.)1.' Konferencję londyńską otwarto 
w gabinecie .spraw zagram. Przy dużym

^stole ustawionym w  podkowę zasiadł w środku Mac 
Donald, obok niego zasiedlili d slegaci: Francji, Wioch, 
•Belgji i Portugalji. Na lewo od prezydenta delegaci 
Ameryki, Japonji, Grecji, Jugoislawji i Rumunji. —
Z tylu za głównymi delegatami przy małych stoli­
kach zajęli miejsca rzeczoznawcy i sekretarze.':'

Londyn. PAT. Na godzinę przeor otwarciem obrad 
konferencji zebrał się na Downing Street wielki tłum 
ludzi pnzfd Foreiign Offrce. Do gm&ehu IwtpuWczono 
tylko urzędników urzędu spraw zagranicznych.

Londyn. (Td . wł.). Pierwyze .posiedzenie konferen­
cji londyńskiej trwało do gkwfcsiny 1 i pół. Poświęco­
na było przemówieniom .powitalnym. JBfc Ddfrald wi­
tając przybyłych 'delegatów .pótlał ogólmy pogląd na 
powstanie planu Damesa L 'Wyraził nadzieję a że komn- 
plciks spraw, które konferencja ma załatwić zostanie 
załatwiony całkowicie i pomyślnie. Z kolei iżalbrał 
gJojŚ amMwador Stanów ZjtUdlnoezornych Kelłog, który 
powiedział, iż Ame,rykantiT:1J przybyli tu na prawach 
delegatów, lecz rola ich wynika ze stanowiska Sta­
nów Zjednoczonych wobec Traktatu Wersali.sklego. 
Stany Zjednoczone pragną .przyczynić się do załatwię 
nia najważniejszych probierni ów przed: jakimi kiedy- i 
•kolwiek .słała, Europa. Rząd i naród Stanów Zjedno­
czonych są przekonane, że przyjęcie projektu Dave<a 
oznaczać będizie pijerwiszy krok na flrodize ku odbu­
dowie Europy i ku stabifeaeffc życia gospodarczego , 
i stanowić będzie podstawę spokojnego współżycia 
narodów.

Po  ambasadorze Stanów Zjednoczonych (przema­
wiał De Stefan"' imieniem Włoch i Theouiis imieniem 
Belgji. Th-eunis powiedział, że konferencja lómidyńisika 
ona charakter historyczny. Mac Donald zamykając 
posiedzenie użył również tego zwrotu i podniósł, że 
konfederacja powinna wykaizać dążnróć narodów do 
pokoju.

Londyn. (AW .). Natyolmiiaśt po pirrw-zem posie­
dzeniu konferencji oclbyło się posiedzenie gabinetu 
angielskiego poświęcone sprawie reprezentacji, kolo- 
niij i dominiów angielskich na konferencji loradyń- 
iskiiej.

iferwa Mec  Ronalda
Londyn. PAT. Komunikat oficjalny angielskiej ra­

diostacji Leafeld. Prezes ministrów angielskich Mac 
Donald ceagaił konferencję londyńską następuj acem 
przemóiwi eniem:

Problemy, z którymi jako skutkami widlkiej wojny 
spotkał ńę świat- były liczne, a niie zawsize można by­
ło traktować je z powodzeniem stając oko w oko 
e trudnościami, jakie rozwiązanie ich nastręczało. Afe 
kruueraicść rozwiązania tych trudności stawała siię 
doraiz intenisywinieijsza. WŚTÓd Wszystkich -zagadnień 
najpilniejszą kiwestją by*o zagadnienie ekonomiczne 
jako wpłj w wielkiej wojny, a wśród tych, jako na­
czelne zagadnienia związane z kwestją odszkodowań.

■Na tle tego zagadnienia wynikły w ciągu .roku ze­
szłego pewne różnice zapatrywań i gdyby młe było 

ej woli, jaką dla tych spraw żywiliśmy

następstwa tych “óżric mogłyby sprowadzać zło 
nieoczekiwane.

W  komisji odszkodowań '.zdecydowano, że rozwią­
zania tych problemów konieczny jest bezpośredni u- 
dział rządów iaiimterecow anych, który wyraiził się w 
powołaniu do rżycia komisji ekspertów. Po Miśkiem 
Ebadam.iu sprawy komisja. przedłożyła nam momorj.cł 
e którego treści można wnosić nie tylko o kompeten­
cji twórców, lecz i o ich jednomyślności. Poszczegól­

ne zalecenia- zawarte w tych sprawozdaniach, mogą 
Sianowie materjał cło dyskusji, ale i w  tym wypadku 
■całkowite wprowadzenie w życie tych 'zaleceń jest 
konieczne.

Gdybyśmy chcieli wchodzić ,w szczegóły i czynić 
częściowe zmiany w raporcie, doprowadziłoby to do 
niepc,rozumień, które niestety bywały tak często. Ra • 
port ekspertów wymaga jednak pewnych poświęceń 
nie tylko od Niemców. Jest naszym obowiązkiem wy­
konać odpowiednio warunki, przy których plan eks­
pertów może być owocny.

Pierwszym wauunlkiem jest wzmocnienie finanso­
wej i ekonomicznej. jedności Niemiec, drugim udziele­
nie gwacancyj t. z. grapom, które udzielą pożyczki 
Niemcom. A  nie należy, zapominać, że od udzielenia 
pożyczki zależy powodzenie planu. Komisja Damesa 
oddzieliła TfonkiCizje ód' zadań politycznych i ześrod- 
kowała uwagę głównie na konkluzjach ekouomicz- ' 
uych. Mamy zamiar przystąpić do rozwiązania paotole- 
mów reparacyjnych.

Plan Davesa przewiduje jednocześnie 
iplaceniie przez Niemcy sum renairacyjnych i od­
budowę ekonomiczną Niemiec, przy czj nłając się 
w ten sposób do odbudowy ekonomicznej Europy. 
Eksperci- zaznaczają, że^ęsjtjto w dobrze zroizumia- 

łym interesie Niemiec, zastosować się do planu, bo 
nie polega on jedynie na otrzymaniu sum reparacyj- 
inych cud Niemiec, lecz ma na- celu stabilizację waluty 
niemiieclkierj w  równowagę budżetową.

Mogę stwierdzić, że

plan ekspertów' jest dla Niemiec jedynie drogą 
wyjścia z krytycznej sytuacji.

OP.laa Dacetsa określa równocześnie sumy płatności 
Niemiec podczas gdly przedtem sumy te podlegały

ogólnym wahaniom, a jeszcze więcej niepewności 
ii.-tiniało co dio sposobu przejęcia t-ych sum przez so­
juszników, bez wywoływania zamieszania w kursie 
waluity i iw ekonomiczny oh 'warunkach różnych 
państw. Bkspeirci wypraccWali memorjał do tego sto­
pnia ettawtycizny. że stanowi on solucję emipiryazną ca­
łego zagadnienia. Jeżeli więc intencje nasze w tej 
wprawie anają być najlepsze, musimy stanowić jedność 
poglądów, temłbardziej jeżeli uprzytomnimy sobie jaik 
opłakare skutki spowodowałby brak porozumienia.

Bez jedności niie może być gwarancji, bez gwa­
rancji nie może być pokoju,

ale bez por ozami enia nio może. być mowy o jedno­
ści. Gdyby zapytano mnis," czy nastroje polityczne 
dadzą się^pógodlzić ■:z tem porozumieniem, odipowie- 
diziiałlbym potalkująco. W  tych waranlkach musi ilby 
przyjąć odpowiedzialność każdy, kto wątpiłby w po­
wodzenie i siłę takiego pogodzenia.

W  zakończeiKuVprzemówienia Mac Donald zwró­
cił się pod adrc-em reprezentanta Ameryki i w tej 
części przemówienia powitał delegata amerykańskie­
go, podkreślając, że obecność jego na konferencji 
jest świadectwem dobrej wolii Sianów Zjednoczonych 
z jaką przystępują one do współpracy z konferencją. 
Udział Ameryki wyraża, się w-spółakcją nie. rządu lecz 
narodu, mającego nie tylko licenc źródła, bogactwa 
łe&z i dobrą v\"olę. Dlnitego może być do Ameryki wy­
stosowana prośba o wzięcie udziału w planie finan­
sowym, który należy urzeczywistnić celem osiągnię­
cia stabilizacji i odbudowy ekonomicznej Europy.

Przemówienie Herrlefia I Innych 
i l e i e K a t ć w

Nacitępnio zabrał glos Henioit i podziękował Moc 
Donaldoici imieniem konferencji za wygłoerone po- 
ziąi owicnic. pocizem 'zap-oponował wybór Mac 'Donal­
da na przawodniczącego konferencji. Herriot podkre­
ślił, że wytyczną konferencji jest pogodzenie sprze­
cznych politycznie interesów, które ucierpiały <-kujt- 
kiem wolny i przypomina konieczność, przywrócenia 
ncmaliiych warunków, tak upragnionych przez 
■wis zysitikich.

P o  przemówieniu Heęriota przemawiało kilku ckłoo

Rycina powyższa przedstawia 
premiera ang!elskiego, Ramsay’a 
MacDonald’a (z lewej strony od 
widza) i Edmunda Herriota pre­
miera francuskiego, stojących 
u wejścia do willi Cheąuers, gdzie 
spotkaii się przed paru dniami.

. i i |! ! i !
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ków konferencji, poazem nastąpił jednomyślny wy­
bór Mac Donalda na przewodniczącego konferencji.

ŚŁr Mannice Hanikey wybrany został sekretarzem ge 
naataiym.

Następnie przystąpiono do rozpatrywania zaga­
dnień konferencji, rozpoczynając od analizy angiel- 
sko-francuskiego memorandum z dn. 9 bon.

Utworzenie trzech homlsJl
Konferencja wyznaczyła trzy komisje, którym po-

wiad z oobistością zbliżoną do rządu Rzeszy w Ber­
linie. która bardzo pesymistycznie ocenia sytuację, 
jaka wytworzyła się po konferencji premjerów w Pa- 
ryżu. Wszystkie nadzieje wynikające z obrad w Ghe- 
quers prysły. Mac Denniki wobec groźby zerwania 
konferencji londyńskiej okazał się bardzo ustępliwy 
wobec Herriota, naciskanego przez zwolenników 
Poincare‘go. Program ustalony w Paryżu

odkłada gospodarcze d wo jskowe zniesienie oku­
pacji Ruhry na czas nieograniczony.

Kwestja zaś uchybień ze strony Niemiec ma być 
oddawana komisji reparacyjnej, do której ma być za­
proszony przedstawicie] Ameryki. Sankcje wojskowe 
mają być ewentualnie podjęte tylko za zgodą ogó­
łu interesowanych państw. Jednak na interpelację

B i l l i  i  i i
Kraków , 18 lipca.

(Tad. B.) W ysadzenie w powietrze cytadeli war­
szawskiej obudziło uśpioną czujność naszego spo­
łeczeństwa i rozdarło ciemną zasłono, w jąką spo­
w ite by ły  zbrodnicze knowania w rogów  Polski.

Okazało się. że bo ls zew izm nie śpi.

.Sowiety nie w yrzek ły sic ani na chwilę ulubio­
nego projektu wywołania rewolucji światowej, 
któraby skąpała we krwi całą ludzkość i oddała 
w ładzę nad Europą niepodzielnie w ręce Trock ie­
go  i tow.

Pierwszym  etapem walki o hegemonję nad świa 
tem miał być sojusz z Niemcami, a ze zawadą 
główną na drodze do tego porozumienia jest P o l­
ska, więc nie dziw. że usiłuje ją się zdezorganizo­
wać i zdusić w bratnim uścisku niemiecko-bolsze- 
wickim .

N ie zaniedbały sow iety destrukcyjnej roboty 
w  Polsce i zarzuciły nasze terytorjum państwowe 
siecią orgam zacyj komunistycznych, które rozsa­
dzają spoistość Polski na każdym kroku.

Zaczęły się w ięc mnożyć coraz częstsze zama­
chy wewnątrz kraju. Ostatnio postanowiono prze­
rzucić robotę na wieś, jak świadczy o tem słyńmy 
list Dąbala, ogłoszony w „K u rj. Poz. ‘ , a specjal­
ną opieką otoczono Kresy wseh. Rzpltej, dążąc 
za  wszelką cenę do oderwania tych ziem od Pań­
stwa Polskiego. W  tym celu rozrzucono bandytów 
po Kresach, k tórzy niepokoili ludność tamtejszą 
i hulali niczem dawniej kozacy po dzikich polach. 
K ied v  energiczne zarządzenia rządu przerwały 
napady rozzuchwalonych rabusiów i przywróciły 
spokój, natychmiast komuniści przerzucili swoją 
działalność do Wseh. Małopolski.

Jest rzeczą charakterystyczną, że próby wysa­
dzenia prochowni lwowskiej przypadają na czas 
po uchwaleniu ustaw językowych, a w ięc w chwi­
li, k iedy rząd i cala polska część Sejmu porzuci­
ły  bierne stanowisko wobec problemu kresowego 
i dążą do związania ludności narodowo mieszanej 
z  państwowością polską. Zestawienie powyżej 
przez nas podanych faktów  wskazuje na planową 
akcję komunistów. N ie są to przypadkowe czyny, 
dokonywane chaotycznie, ale robota świadoma 
kierowana z Moskwy.

T rw a ona ciągle i tylko od czasu do czasu da­
je  znać o sobie. Proces lwowski zakończony ska­
zaniem winnych na śmierć jest nie pierwszem i nie 
ostatniem zapewne, ale napewno groźnem ostrze­
żeniem dla Polski. Musimy w ytężyć słuch i chci­
w ie  łow ić wiadomości, jakie nadchodzą od wscho­
dniej ściany Rzpltej.

Niebezpieczeństwa komunistycznego, które się 
przejaw ia i we wzroście w pływów  bolszewizmu 
w ewnątrz kraju (w ybory do kas chorych) nie na­
le ż y  niedoceniać. Nie uderzamy w dzwon trwogi,

wierzono rozpatrzenie artykułu 5 tego memorandum, 
przewidującego naznaczenie amerykańskiego delega- 

• czy komisji reparacyjnej na wypadek ujawnienia 
uchybień ze strony Niemiec, określenie sposobów, 
które należy przyjąć w razie ujawnienia złej woli Nie­
miec i wyznaczenie specjalnej komisji, której zada­
niem byłoby udzielanie zainteresowanym rządom 
wskazówek co do zastosowania otrzymanych od Nie­
miec wypłat i świadczeń rzeczowych.

Komis je rozpoczęły ptrace popołudniu.

z którego wynika, że

w razie braku zgody Francja będzie się uważała 
za uprawnioną do samodzielnych działalności. 
iDo. ostatecznego pogorszenia sytuacji przyczynia 

się fakt, iż obecnie nie mówi się już o zaproszeniu 
Niemiec na konferencję londyńską, co nasuwa przy- 
pui-zceenie, iż Niemcom będą przedstawione gotowe 
decyzje.

Jedynym punktem jaśniejszym jest stanowisko 
Amerylki, która uzależnia swą pomoc od przeprowa­
dzenia w całości i bez zmian planu Dacesa, wobec 
ozego osobistość owa spodziewa się pewnego nacisku 
na- Francję, specjalnie w  kwesfj-i przywrócenia jed- 

1 mości gospodarczej Niemiec. Ten fakt pozwała przy­
wiązywać pewne nadzieje do obecnej konferencji 
w Londynie.

ale zalecamy czujność wzmożoną. Polska jest 
podminowana.

Z wściekłością nacierającym na nas falom ko­
munizmu musimy przeciwstawić twardy jak stal 
niur polskich piersi, opancerzonych umiłowaniem 
bezgraiucznem Polski w ielkiej i potężnej.

T y lk o  wzmocnienie frontu narodowego i skon­
solidowanie opinji polskich stronnictw może sta­
wić skutecznie czoło idącej od Wschodu barbarji.

Czuwajmy!

Wczorajsze posiedzenie 
Senatu.

Warszawa. 17 tan. PAT. Na w.ezorajMzem pojedze­
niu SenaiUi przystąpiono do daiAzcij dyskusji nad spra­
wozdaniem komisji administracyjnej o wniosku sena­
tora. Nowaka na komisji oświatowej w sprawie pod­
dania szkół władzom administracyjnym II instancji.

Pierwszy przemawiał sen. Woźnicki interpretując 
antylkuł 66 Konstytucji, z którym jego zdaniem roz­
porządzenia Rady ministrów z dn. 11 stycznia 1924 
stoją w sprzeczności. Wypowiada się za wnioskiem 
son. Nowaka i za uchylaniem niektórych artykułów 
tych rozporządizeń.

iSen. Krzyżanowski rozpatruje sprawę pod kątem 
widzenia stosunków na Kresach.

Sen. Tluilie imłenuęm swego klubu wypowiada się 
za wnioskiem komisji admmiiśtracyjniej a węc prze­
ciw  wnioskowi sen. Nowaka, ze wizgłędów zasadni­
czych i praktycznych.

Po k-ońcowem przemówieniu sprawozdawcy sen. 
Kusznicy, który odpowiadał na zarzuty podniesione 
w czasie dyskusji, wniosek komisji uchwalono. Tem- 
samem -rozporządzenie zostało utrzymane w całości 
a wniosek sen. Nowaka i komisji oświatowej odrzu­
cono.

Z kolei s,en. Gloger referował projekt ustawy o u- 
poważmlertiu ministra pracy i opieki spot. do powo­
ływania’ nadzwyczajnej komisji rozjemczej dla za­
łatwiania zatargów między pracodawcami a robotni­
kami rolnymi.

Całą ustawę ;bez dyskusji przyjęto z poprawkami

Warszawa. (A,W). Wczoraj na posiedzeniiu klubu 
„Wyawale.nia“ .poeieł Thugutt oświadczył, że jeszcze 
w .zeszły oawart3k zaproponował mu premjer oibję- 
ede teki. Thugutit zastmzegl sobie czas do namysłu a 
obecnie odstąpił od zamiaru objęcia teki, wobec tego 
że premjer obstaje przy koncepcji poiwłeaizemia teki 1 
ministerstwa oświaty p. St. Grabskiemu.

Ze względu na zły stan zdrowia Tbugutt uważa

proponowanemi przez senacką komisję prawniczą i  
goispo-daustwa społecznego.

Przystąpiono do ustawy o obowiązkach i prawach 
szeregowych .wojsk polskich, jako sprawozdawca 
przemawiał sen. Biały, który zaznaczył, że komisja 
senacka na ogół pi oponuje zmiany mniejszej 'wagi 
•l  wyjątkiem zmiany do arf. 7, gdzie komisja .propo­
nuje dwie formuły przyrzeczeń, pierwtezą dla meaino- 
nitów, drugą d'.a bezwyznaniowych.

W  dyskusji sen. Mendefcohna użalał się na szereg 
rzekomych ograniczeń żydów w wojsku i zgłosił rezo­
lucję domagającą się uchylę,nia tychże.

iSeu. kis, Albrecht wystąpi! przeciw wnioskowi ko­
misji o wipr owad zenie tekstu przysięgi dla- mennomi- 
lów i bezwyznaniowych.

iSen. Kopczyński stanął w obronie mennonitó w i bez 
wyznaniowych i uważa że nie można, im narzucać 
roty przysięgi.

,Sen. Bartoszewicz wniósł o skreślenie w  tekście 
przysięgi ustępu; że żołnierze winni stać na straży 
Konstytucji. Mówca zauważa, że na straży Konsty­
tucji winni stać wszyscy obywatele, a więc i żołnie­
rze, letiz ndeana sipeejalinej racji stinzeżai.ia Kanstytu- 
ctji przez żołnierzy.

Po przemówieniu s,prałvozdawcy w głosowaniu 
wniosek sen. Bartoszewicza przyjęto-. Przyjęto tekst 
przyrzeczenia dla mennonitów7, a odrzucono -tekst 
przyrzeczenia dla bezwyznaniowych.

Odrzucono rezolucję sen. Mendelssohna.
.Poza tem przyjęto szereg poprawek komisji i ca­

łą ustawę przyjęto.
Referat o projekcie ustawy o zabezpieczenie na 

wypaide k be zr obocia.
Sen. Ropowski zaproponował imieniem komisji go­

spodarstwa społecznego i prawd,icizą przyjęcie ustawy 
bez zmian w brzmieniu uc.hwalomćm przez Sejm.

W  dy iku-ji sen. Smutek i wniósł o podwyższenie za­
siłków dla robotników7 samotnych z 20 na 30 proc., 
■dla robotników mających rodzinę składającą się 
z dwóch o-ób z 25 na 35 proc., dla robotników z ro­
dziną, 3—5 osób z 30 na 50 proc. zarobków dziew.

.Sen. Szychowski w niósł o upoważnienie Raiły min. 
do rozciągnięcia tej ustawy i na pracowników biuro­
wych.

Wiceminister skarbu Markowski wystąpił przeciw 
poprawce sen. Szychowskiego tó względu na zwięk­
szenie wydatków skarbu.

Dalej przemawiał minister pracy i opieki społecz­
nej Da-row-ski, który poparł wniosek sen. SmuJtekiego 
i podniósł znaczenie ustawy ze- wiziględu na zwiększa­
jące się bezrobocie, które dosięgło już 145.000 osób. 
Jakkolwiek obecna ustawa nie stała się jeszcze pra­
womocna, nząd rozpoczął już akcję zapomogową w 
Łodzi, gdzie jest 45.000 bezrobotnych.

iSen. Bron wniósł poprawkę o utworzenie nowego 
artykułu dotyczącego robotników sezonowych, któ­
rych praca normalna trwa krócej niż 10 miesięcy w 
roku. Nadto wniósł o skreślenie art. 7 i artykułu o 
pracodawcach wstrzymujących nich zakładów bez 
słusznego powodu.

Sen. Nowodworski wystąpił przeciw wnioskowi sen. 
Szychowska ego dotyczącemu pracowników biuro­
wych, gdyż ta sprawa wymaga osobnej ustawy.
P o  przemówieniu sprawozdawcy przyjęto wniosek 
■sen. Bruna i poprawkę sen. Smukskiego w sprawie 
podwyższenia stawek -zasiłków. Poprawkę sen. Szy­
cho wekiego odrzucono-.

Z temi zmianami przyjęto całą ustawę.
Z kolei sen. Bałt referował ustawę o opłatach pa­

szportowych.
Po przemówieniu wicemin. Klamera ustawę przy­

jęto bez zmian w brzanien.iu uchwalio-nem przez Sejm, 
wraz z dwiema rezolucjami, z którymi pierwsza wzy­
wa rząd. do ogłoszenia ustawy przed pięrwszyim sier­
pnia br., a druga wzywa rząid do wydania kupcom 
opłacającym patenty I i II kategorji a przemysłow­
com od I do V kategorji paszportów bez opinji izb 
handlowych lub władz państwowych.

Na tem posiedzenie zamknięto. Następne dziś o g. 
10 ramo.

dalszą pracę w klubie za niemożliwą i składa niety l- 
ko prezesurę, lecz wogóle występuje z „Wyzwolenia".
Wiadomość ta była tak niespodziewana, że powitano 
ją z niedowierzaniem. Thugutt, powtórzył ją dwukrot­
nie dzieunfikamzom sejmowym. Klub „ Wyzwolenia" od 
będzie dalsze narady dziś o godzinie 10.

Jak się dowiadujemy, p. Thugutt podobno -wstąpił 
zmów do klubu.

Groźne horoskopy
Z za kulis konferencji londyńskiej.

Wiedeń. (A-W.) ,.Neue Pr. Presi-e" zamieszcza wy- Poincarego w  senacie złożył Herriot oświadczenia,

Peset lin g i i l i l  g im g  J p i i i a "
I wystąpił ze swego klubu.
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Pełnomocnictwa uchwalone w2-giem czytaniu
Warszawa, (Teł. Wł.),. Na -posiedaeaie .Sejmru w 

dniu 16 ib. m. po uchwaleniu szeregu drobnych 
uchwał przystąpiono do dyskusji nad 'pełnomocnie - 
twamL

Po-. .Osiecki (Piast) u a ■wstępie zaznaczył, iż stowu- 
młclk jego Mulbu do 'obecnego Tządu powiinienlby ibyć 
■właściwie opozycyjny, gdyż przoz przeprowadzenie 
sanacji rakniidtwio prawie doszczętnie zubażało. Pre- 
mjer Grabski chce liść na rękę ludności robotniczej 
i dąży do tego, aby ceny żywności w komsumcji były 
rzeczywiście niższe. Ni© udało mu .się to, czego dowo­
dom jest stanowisko 'reprezentantów robotniczych w 
Selmie wobec pełnomocnictw. Nie .poczuwają się oni 
do żadnej wdzięczności wobec p. Grabskiego, a my 
również nie mamy obowiązku do żadnej wdzięczności. 
A le  wchodzi w grę wzgląd państwowy, a także ze 
■względu na budżet., iktóry .przewiduj© deficyt 169 rni- 
1 jonów zł. Niie pozostaje więc ni© innego oprócz ewen­
tualnej pożyczki zagranicznej i osizozędiiwści, a w  tej 
właśnie dziedzinie ten rząd musi mieć ze strony Izby 
poparcie. Wobec tego stronnictwo „Piasta11 będzie 
glosować za przedłożeniem.

Pas. Wasyńczuk (kil. ukr.), oświadcza, że kltnlb jego 
jest przeciwny bezwzględnie obaemym pełnomocnie - 
twom jak i poprzednim. Ponieważ jednak w kulua­
rach zdecydowano już uchwalić pełnomocnictwa., 
klub ukraiński Wnosi, aby w  myśl art. 26 konstytu­
cji Sejm postanowił się rozwiązać.

Pa-. Gdyk (Gh.D.) oświadcza, iż kluib chrzęść, dem. 
będzie głosował za pełnomocnictwami z wyjątkiem 
punktu, dotyczącego zniesienia przepisów o lichwie 
towarowej, oraz ograniczenia ilości świąt.

Pas. Zerba w  imieniu klubu niemi oświadczaże nie 
mając zaufania do składu rządu, nie może mu udzielić 
pełnomocnictw.

Pas.. Popiel (NPiR) podnosi, iż osiągnięte w pierw­
szym okresie sanacji wyniki są niewątpliwi pożądane, 
a obecne pełnomocnictwa są konieczne dla ciągłości 
tych prac. Dając jednak te upoważnienia, Hub mów­
cy musi poczynić pewne zastrzeżenia..

Dyskusja szczegółowa.

Na tern dyskusję ogólną przerwano i przystąpiono 
clo dyskusji szczegółowej. Podczas rozprawy szczegó­
łowiej zgłoszono cały szereg poprawek.

Pos. Łypacewioz (Wyziw.) oświadcza, żo stronnic­
tw o jego mawiałoby głosować przeciw ustawie o 
pełnomocnictwach gdylby niektóre .jego punkty prze­
szły ni. im punkt. 9-iy o ograniczeniu pomocy pań­
stwowej na budowanie publicznych szkół powszech­
nych do 50 proc. kosztów budowy.

iPtremjer Graibsiki, nie ohce być posądzany o zamiar 
■zmniejszania świadczeń na szkolnictwo, punktu tego 
nie podtrzymał.

Dłuższą dyskulsję wywołał punklt o ograniczeniu 
iłośoi świąt.

iKs. Kubik (Ch. D.) domaga się, aby redukcja, świąt 
dokonana zastała w  porozumieniu z władzami ko- 
ścielnemi.

Głosowanie.
Po omówieniiu poprawek, zgładzonych podczas. roz­

prawy iprzez referenta Ctmciń-ikiego przystąpiono do 
głosowania.

Skreślono ustęp dotyczący skasowania minister­
stwa robót ptibl.

Wprowadzono punkt, uprawniający Rząd do zmia­
ny ustroju teryitorjainego granicznych województw 
wileńskiego, nowogrodzkiego, pomorskiego i poznaiL 
skiiegio.

Na ■ wniosek pos. Chądzyńskiego do punktu traktu­
jącego o potrąceniu z uposażeń hmkcjonarjuszy war­
tości, otrzymanych ze skarbu państwa świadczeń w 
naturze dodano zastrzeżenie: bez naruszenia ustawy 
o uposażeniu funkcjonariuszy państw, i wojsk, z 1923 
roku.

Skreślono punklt, dotyczący ograniczenia państw, 
pomocy finansowej na budowę szkół powszechnych 
do 50 proc. kosztów budowy.

'Przyjęto poprawkę, aiby monopol1 isolYiy nie rozcią­
gał się na. produkcję, lecz ityCko na isprzedaż.

■Dalej przyjęto poprawkę, aby oszczędności przy 
reorganizacji tymczasowego wydziału samorządowe­

go zaprowadzić przez redukcję urzędników.
Następnie 170 głosami przeciw 157 skreślono wnio­

sek, dotyczący unormowania sposobu tokowania ka­
pitałów przesz osoby prywatno-prawrae oraz osób młe- 
własaowoinych jak również kaucji i depozytów sądo­
wych w krajowych papierach hipotecizsnych.

Następnie przyjęto poprawkę, aby nowe przepisy, 
dotyczące zobowiązań publicznych, nie naruszały wy­
danych już poprawek. Dalej

skreślono punkt, dotyczący ograniczenia ilości 
świąt.

.Odrzucono 164 przeciw 131 giorotn wniosek o slkiro- 
ślenie ustawy co do ustalenia prawa własności 'tych 
nieruchomości, których tytuł jest sporny przy w y ­
kładni traktatów pokojowych, a mianowicie trakta­
tu wersalskiego i w Sł. Genmaine.

,\Y im iennem gło.-owntu 162 głosami przeciw 122 
odrzucono poprawkę pos. Putk.a, aby skreślić słowa: 
„w  St, Germakie".

W  ten sposób
USTAWĘ PRZYJĘTO W  DRUGLEM CZYTANIU.
Przewodniczący wicemarszałek Osiecki nie zgodził 

się na postawienie pod głosowanie wniosku pos. Wa- 
syńczuka o rozwiązaniu Sejmu, gdyż wniosek ten nie 
jest w żadnym ziwiązkiu z ustawą.

Wykrycie szajki komunist. w Zagłębiu Dąbr.
Zabiegi komunistów wśród górników. —  Ujęcie dwóch organizatorów agitacji komunist.

Władzie bezpieczeństwa diużo mają roboty w  ogni­
skach robotniczych, jak Lodź, Częstochowa, Zagłę­
bie Dąbrowskie i in.

Ob tał. nimi czasy komuniści bardzo dużo uwagi po­
święcili Zagłębiu Dąbrowskiemu, gdzie 
wszełkiemi siłami starają się opanować górników, 

rozumujące zuipeLnie słusznie, że wstrzymanie pracy 
w kopalniach i dowozu w^jla unieruchomi koleje, 
przemysł i t. d. Agitacja w .Zagłębiu, choć ukryta.,

wre i kipi, lecz czuwa również i policja polityczna.
W ostatnich dniach w Zagłębiu Dąbrowskiem do­

konano szeregu aresztowań komunistycznych wi­
chrzycieli, wśród których
zatrzymano dwóch wybitnych dzlałaczów komuni­
stycznych: Sułickiego i Sterczyńskiego z ogromnym 

bagażem kolportażu 
broszur, odezw, książek, kwitów i t. p. Dalsze ener­
giczne dochodzenia trwają.

ł*
Samuel Engiel rozstrzelany za zamordowanie policjanta należał do „Strzelca"!

może być w ..Strzelcu1-, który korzysta z opieki i 
broni wojskowej?

Warszawska- „Gaz,etą <Poranua“ ' 'donaioed:
Rozstrzelany dnia- 17-go maja b. i .  w  Łodzi .za za­

bicie fuinkejonarjiusza .policyjnego, komunitsta, Samuel 
Engiel —  jak stwierdza jego życiorys, napisany w 
„Biuletynie" kom. Centr. Zw. Mtodz. Komunistycznej 
w Pofaee z dnia 31-go maja. b. r.

należał od 1921 roku do „Strzelca".

Jak wiadoano głośny organizator .zamachu na wię­
zienie wojskowe w ctdltu uwolnienia Bagińskiego i 
Wieczorkiewicza, Wasilewski, również ibył członkiem 
„Strzelca".

WatsłleWsiki został zdemaskowany dopiero po aresz­
towaniu, Engiel również dopiero po rozstrzelaniu.

Ilu jeszcze takich zamachowców konnin.btyciztnych

fil! |D nam
w powiecie Biłgorajskim

Lublin. (AW ). W  tych dniach władze policyjne uję­
ły część groźnej bandy Sobstyla, grasującej w powie­
cie biłgorajskim.

Banda ta dokonała szeregu napadów morderstw i 
podpaleń.

Ceftem wytropienia herszta bandy j reszty ich człon­
ków policja poczyniła dalsze poszukiwania.

WACŁAW FILOCHOWSKL

Ptasznik I niedźwiedzie.
Powieść.

52)
Zasępiła się.
—  W iem , co chcesz powiedzieć —  od siebie do­

dał Ścibor.—  Takich królów zabijali ludzie o czer­
wonych rękach.

Zerwała się strwożona.
—  Tsss! Jak dziwnie coś krzyknęło!
—  T o  lęk jesieni w  tobie się odezwał.
N a  żądanie przyjaciółki Ścibor zaświecił zwieszo 

ną u powały latarnię i  gasnący ogień w kominku 
rozniecił. Po  hallu rozbiegły się wątłe różnokolo­
row e światełka, Z kątów  .wyipełza saga dreszczo­
wa. W okó ł domu strach krąży i do okien zagląda. 
Ocean czarnemi barami w a li w  wyspę, a na dachu 
ulewa mlaszcze zajadle.

'Krysta zaczyna drżeć febrycznie, nie z lęku po­
dobno, tylko z nadmiaru wrażeń i szczęścia. Osu­
nąwszy się na ki dana twarz w  dłoniach Ścibora 
ukryła i przycichła —  rzekomo w  modlitw ie. A że ­
b y  Stwórca opiekował się nimi i nie pozwolił ich 
bić n igdy i nikomu.

—  I  chcę twemu Bogn powiedzieć, że dławi mię 
radość z  posiadania te j chwili. I  trw oga  straszliwa 
o ciebie. Chcę wyznać Mu jeszcze, że cię kocham, 
łowco ty  i niecnoto, kocham tak, iż dreszcze, ni- 
czem pająki zimne, po ciele mem biegają...

Słone od łez usta do twarzy Ludwika zbliżyła 
i chciwie ją zaczęła całować, strasznie wygolone 
jego  policzki 'znacząc zimnemi pasmami płaczu.

On z uśmiechem pogody, gdyby modłami i ka­
dzidłem uśpione bóstwo, nieruchomo przyjmował 
pocałunki w ilgotnych ust. S tw ierdził wszelako, że 
jest mu zimno i. że czas chyba spytać o prowiant 
podróżny. Ciernie chłodu i głodu tak były dokucz­
liwe, że zupełnie go to nie 'zajmowało, czy płacz 
K rysty  nie z tych samych przypadkiem źródeł po­
chodzi. W  skrytkach dusz obojga wrzała straszli­
wa, znojna praca, dążąca do wykrzesania z siebie 
takiej radości, takiej ekstazy, by można było stłu­
mić coraz dotkliwsze niezadowolenie z sytuacji, 
oraz żal do własnej lekkomyślności i lekkom yśl­
ności drugiej strony. A  stłumić te g łosy trzeba by­
ło. by siebie nie kompromitować i nie w ikłać rze­
czywistości, i bez tego już powikłanej.

■Głośne słowa zachwytu zerwała Krysta, po- 
czuwszy jak dłonie Ludwika drgnęły szczególnie, 
a on sam przez chwilę jedną sprężył się, lecz na­
tychmiast przycichł bezwolnie.

Krysta poniosła głow ę i w tedy ujrzała bystro 
ku tarasowi spoglądające oczy kochanka. N ie b y ­
ło to spojrzenie oczekiwania i niepokoju, to było 
naoczne już stwierdzenie jakiegoś wysoce przy­
krego faktu i zapowiedź trudnych, z tego faktu 
wynikających komplikacji.

Tw arzą ku Ściborowi zwrócona, Krysta nie mo- 
1 gła widzieć, co się dzieje za nią, w drzwiach tara-

soyyyeh. Te drzwi wszelako musiały teraz nie­
szczelnie być zamknięte, skoro zgiełk  wieczoru je ­
siennego mocniej w  hallu zahuczał. Tak. i prądy 
zimne pow ietrza czołgają się po podłodze... Jak 
gdyby ktoś wszedł bezszumnie. Co się stało? Je­
zus Marja! To  spojrzenie Śeibora —  uporczywie 
nieruchomo, i czujna gotowość mięśni w  c.ałem 
ciele, gotowość odskoku. i dłonie coraz wyraźniej 
wyplatające się z uścisku... Jak gd yby dojrzał 
kogoś. Jak gdyby ktoś wszedł, w drzwiach nie­
domkniętych stanął i patrzy. K to?

Pod ciśnieniem przerażenia Krysta nie miała 
siły pytać, ani g łow y nawet odwrócić. Mimo toT 
już się domyśla. Już w ie, rozumie wszystko. Już 
nie tylko rozumie, ale widzi... W  lustrze, nad ko­
minkiem: duży, duży kształt w ciemnych fałdach 
próg przekroczył, ręce na klamce trzyma. Na 
tw arzy cień od czapki, ale w cieniu tym dw ie 
szczelinki ze światłem: oczy.

tserce stężało, zamarło, b y  zaraz wstrząsnąć 
piersią w  straszliwym galopie.

ćszozękinęła klamka, wrzawa burzy znowu się 
oddaliła i na g łow y kochanków niski brzmiący 
spadł głos:

—  Deszcz pada, chłód w ieje. 0  influencę nie­
zmiennie łatwo, zwłaszcza, gd y  się ma zdrówko 
stosunkowo wątłe i  wyraźną skłonność do cie­
pełka

(C. <Ł n.)
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Tragedia warszawska w Paryżu
Śmierć literata ś. p. lana Żyznowskiego

Paryż. (PlAT). O tragicznej śmierci zmarłego kry­
tyka artysityeraraetgo, Jama Żyznowskiego, nadchodź 
następujące szczegóły:

Żyznowski leczył się w szpitalu Paul Rreusse na 
raka wątroby. Wczoraj odwiedziła go jego żona, Sta­
nisława Umińska, która

W YJĄWSZY REWOLWER PRZYŁOŻYŁA GO DO 
SKRONI I WYSTRZELIŁA, RANIĄC ŻYZNOW­

SKIEGO ŚMIERTELNIE.

Umińska oświadcza, że działała na prośbę Żyznow­
skiego, który błagał ją o skrócenie jego cierpień.

Nie mogąc patrzeć na męczarnię męża kulą z rewol­
weru skróciła lego cierpienia

Pa-rysikii koretepoinldiemit- jjRzeczypospoMttej11 
nadsyła o wljitriząbająioej bragedji paryskiej 
następujące informacje:

Paryż, 16 liipca. —  Znany literat i1 artysta-malanz 
Jam Żyznowski, który od kilku miesięcy znajdował 
>ię ma kuracji w -Paryżu, uwolniony został rw drnhi 
wczorajszym od swoich cierpień strzałem rewolwero­
wym, który skierowała doń w szpitalu jego żona, 
znana artystka, wry4ępująieu w  teatrach iSzylfmana 
p. Stanisława Umińsika,

Jan Żyznowski cierpiał na raka wątroby. Chorobę 
tę uznali lekarze za nieuleczalną. 'Zarówno on jak i 
jego otoczenie wiedziało o tom. Zwracał się on kilka­
krotnie do żony i przyjaciół, alby ulżyli jego cierpie­
niom.

W  nadziej! wyratowania go, zastosowano transfu­
zję krwi.

KREW  TĘ D AŁA ŻONA.

liczył lat 38. Przed paru laty przybył do Warszawy 
z 'Francji, gdzie w  czasie wojny służył w oddziale 
Bajońozyków. Littoraeka praca ś. p., Żyznowskiego 
koncentrowała się z jednej stromy na krytyce dzieł 
szllaiki płasityczmoj, którą prowadził w  „Rzeczypospo­
lit e j ' oraz przez pewiem czas w  ..Tygodniku Itostro- 
wanym", nadlto był redaktorem mi-ef-iięczuitoa „Parni" 
—  z drugiej zaś ma ibeltótrytstyce.

iśw. p. Żyznowstó ibył autorem kilku powieści, 
osnutych na tle życia wojennego we Francji, oraz 
niedawno wydanego tomu nowel. Publiczności czyta­
jącej znany był śp. ŻyzoowtsLL głównie jako autor 
głośnej powieści „Kamienie ugome11 oraz tomu 
wspomnień wojennych z czasów jego służby w  szere­
gach Bajońozyków na (froncie zachodnim p. t. „Krwa­
wy Stepy.

(Chorym był św. p. Żyznowski już od dłuższego 
czasu; życie jego tak tragicznie się skończyło.

2 KRAJU.
PRZEMYŚL.

PASZPORTY ULGOWE. Jak wiadomo, ilość pasz­
portów ulgowych, jakie ma do rozporządzenia sta­
rostwo tutejsze, jest -ograniczona. Tembardziej nale­
żałoby uważać na to, alby otrzymywali je tylko ci, 
którzy najbardziej zasługują. Niestety jetst inaczej. 
Paszporty ulgowe dostają się często ludziom zamoż­
nym, a wyznanie mojiżewzawę jest szczególnie uwzglę­
dniane. .Nie pochodzi to z pewnością z jakiejś opieki, 
którąiby ich 'władze otaczały. Przyczyną poprosi u jest 
fakt, znany oildawna, że każdy żyd znajdzie chrześci­
janina na wyż-zem stanowisku, czasem głośno przy­
znającego się do antysemityzmu, który za nim się 
wstawia — często bardzo energicznie. Talk n. p. za 
drem Sohuem jednymi z najlepiej sytuowanych leka­
rzy, rozbijał się formalnie pewien bardzo wysoki ofi­
cer, a gdy starostwo czyniło trudności, postawił spra­
wę na ostrzu noża, oświadczając, że w razie odmowy 
wojskowość cofnie obiecaną pomoc mającą się u- 
dzielić w  sprawie dobra ogólnego 1 publicznego.

Ostatecznie postawił na siwojem podobno w woje­
wództwie. Starała się o pa,-raport ulgowy i p. Wohd- 
manowa. ■właścicielka hurtowni tytoniowej, ale tej 
nie pomogła jej równie wy.-oka protekcja. Zwracamy 
uwagę na te praktyki —- wiemy nieco więcej, niż na 
razie ogłaszamy, zaczekamy ra tern jednak jakiś czas. 
Może rozdział paszportów ulgowych będzie sprawie­
dliwszy bez pomocy faktorów .ze strony katolików.

Ze stolicy Polski.
ODZYSKANE ARRASY. IV tych dniach nadeszły 

a. Rosji do iWars'zawy i zostały przekazane dyrekcji 
.zbiorów państwowych rewindykowane przez Delega­
cję Polską w Moskwie ca..ery arra-y a, kolekcji Zyg­
munta Aug.u.-ta ('zwierzęta) oraz brakujący obraz 
penidizla Bellom Canalioto: Elekcja króla Stanisława 
Augusta.

KONFERENCJA SZEFÓW BIUR PRASOWYCH  
ESTONJI, FlNLANOJI, ŁOTW Y I POLSKI zakoń­
czyła wczoraj c.zęść dyskusyjną. Dziś inadąipi już tyl­
ko ostateczne zredagowanie rezolucji. W  poselstwie 
tintaidzkiem odbyło silę śniadanie na cześć uczestni­
ków konferencji, poczerni goście bałtyccy zwiedzili 
warszawska Radiostację Tran.-atlantycką.

W  WARSZAWIE CHLEB POTANIAŁ. Cech pie­
karski .zawiadomił Komisariat rządu o uchwalonej od 
'16 bm. zniżce ceny na chleb. Już 15 lun. zostały 
zniżone ceny na niektóre gatunki ohleba —  biełego, 
żrtmiego o 2 grosze na bochenku.

STACJE BENZYNOWE NA ULICACH WARSZA­
W Y. Magistrat m. Warsizaiwj' postanowił wyznaczyć 
15 miejsc na urządzenie ulicznych stacji benzyno­
wych, które będą wydzierżawione firmom dla wygo­
dy samochodów.

PODROŻENIE BILETÓW TRAMWAJOWYCH NA  
RZECZ BEZROBOTNYCH. W  celu zdobycia środ­
ków na pomoc dla bezrobotnych Magistrat m. War­
szawy proponuje podniesienie taryfy tramwajowej <z 
15 na 20 groszy. Przewidują z tego źródła 200,000 
złotych miesięcznego dochodu, które mają być użyte 
na ulżenie .doli bezrobotnych.

POCIĄGI Z EKSPONATAMI NA  W YSTAW Ę W  
KONSTANTYNOPOLU odejdą z Warszawy 1-go 
sierpnia. Lista zapisów .zastała zamknięta. W  ostat­
nim tygodniu zapisało się jeszcze 60 firm. 2 sierpnia 
opecjelnym aeroplanem odlatują Jo Konstantynopo­
la- kierownicy 'wystawy pp. Gieysztor, hr. Ostrowski 
I  Fryoz:

B. MINISTER STEFAN PRZANOWSKI. STANIE  
NA CZELE DELEGACJI PRZEMYSŁU I KUPIEC-
T W A  polskiego na wystawie polskiej w Konstanty­
nopolu.

EPILOG ZAJŚCIA Z SEKRETARZEM POSEL­
ST W A  SOWIECKIEGO. W  Ubiegłą, środę agent śled­
czy  wyśledził tajemniczego jegomościa, który podrzu­
cił jakiś pakiet- w  kościele św. Barbary. W  komi.sa.r- 
jacie ustalono. iż owym tajemniczym osobnikiem jest 
drugi sekretarz poselstwa. sowieckiego, Kazimierz Ko- 
Kieoki, pakiet, (zaś podrzucony zawierał tajne akta 
Ministerstwa Spraw Zagranicznych. Legitymacja dy­
plomatyczna okazana przez Kobiedkiego (wystarczyła, 
by mógł swobodnie opuścić komi.sa.rjaft, ale z zajścia 
samego wykazującego charakter prowadzonej przez 
Kobieckiego roboty, władze wyciągną konsekwencje,

LICHW A HOTELOWA. Komisa;rjat rządu m. W ar­
szawy nie uznał ostatniej podwyżki ccn w  hotelach, 
uważając ją za- nieuzasadnioną. Wobec tego skargi 
mieszkańców hoteli na. pobieranie od nich nadmier­
nych cen .skierowane zostały do sądu.

W YZYSK  W  PRALNIACH. Wobec skairg na wy­
górowane ceny w pralniach warszawskich, rozpoczęto 
sprawdzanie tych cen. Władze administracyjne zajmą 
się sprawdzeniem kalkulacji pralni warszawskich.

Poświęcenie okazało się jednak daremne. Stan cho­
rego pogorszył się i cierpienia się wzmogły.

Wczoraj żona nie mogąc patrzeć na jego męki i u- 
legając prośbom męża, skróciła jego cierpienia, strze­
liwszy do niego z rew olweru.

P. Umińską umieszczono z powodu słabego stanu 
■zdrowia w szpitalu.

* * *
Św. p. Jan Żyznowski, literat i krytyk artystyczny,

ŻYCIE I SĄD.

Rzecz? ciekawe
NAD CZEM SOBIE LUDZIE LAMIĄ GŁOWĘ ?
Od chwiili zakończenia, wojny światowej ludność ca­

łej Europy — z wyjątkiem Rosji — łamie sobie gło­
wę nad kweisitją mieszkaniową, która dla niejednego 
■z nas -zostanie rozwiązaną dopiero wtedy, g-dy dosta­
nie „z urzędu" kawałeczek ziemi ma cmentarzu. W y­
nikające stąd troski są (zupełnie zrozumiałem!. Ale, 
(doprawdy w  zdumienie musi wprowadzić fakt, że 
swego czasu byli ludzie, którzy łamali sobie głowę 
nie nad tein, aby -znaleźć dila siebiie miejsce na zi-emiL, 
lecz nad tern, czy znajdą miejsce na tamtym świę­
cie?...

Jeden ze szperaczy włoskich wyszukał niedawno 
temu książeczkę Benedyktyna z Monte Cassino na­
zwiskiem Atberano Desiderio (iwydaną przez jego 
przyjaciela ks. Giaoiimto Gimma), w  której na pod­
stawię, rzekomo naukowej, obliczył ilość dusz, znaj­
dujących &ię w  raju. Do badań w  tym kierunku po­
budziła go obawa, azy nie zabraknie niebawem miej­
sca w  raju dla dusz sprawiedliwych.

* * *

Po-itać ćftanisłaiwy Umińskiej, najwybitniejszej z  
(pokolenia młodych aktorek, znana, jest całej Warsza­
wie. BwroMy. wysoce indywidualny talent, wielka 
prostota środków, gra szczera i wnikliwa —  zdobyły 
jej mldatwna Bympaitję publiczności, krytyki i kole­
gów. Warszawscy miłośnicy teatru pamiętają świetne 
kreacje Umińskiej w  szitulkach Szekspira. Andrejewa 
i Dickensa.

Otóż, wedle jego obliczeń, po strąceniu do piekieł 
Lucyfera razem z aniołami, którzy wzięli jego stronę, 
pozostało w  raju wolnych miejsc „tylko11 —
37.037.037.000 miijonów. 0. Alberano Deisiderio jest 
zdania:, że już iza jego czasów miejsca te prawie w  zu­
pełności zostały zajęte, tak, że P. Bóg niezawodnie 
raj .powiększy, aby dusze sprawiedliwych znalazły 
goidne. siebie pomieszczenie.

(Poprzednikiem wymienionego Benedyktyna był in­
ny włoski badacz tego rodzaju, a mianowdcde nieja­
ki RuitiLie NenAncasa, który w  ogłoszonej przez siebie 
1556 roku w  książce pt. „Aimanuooo fjerpet.uo11 podiał 
dokładne wymiary tamtego świaita, oparte, jak sam 
twierdzi, na bardzo- .szczegółowych dociekaniach nau­
kowych, w  których nie zgadza się z opisami Dantego, 
podanymi w  „Boskiej Komedji11.

Jako przykład „dokładności11 tego uczonego bada­
cza wystarcza przytoczyć, że czyściec, wedle jego 
obliczeń, mierzy 15.370 mil. długości i  5011 szeroko­
ści, -znajduje się zaś w  odległości 506 i  pół mili od 
ziemi!...

— O------ . ,

Światek teatralny w sadzie
Echa pięknych melodyj z „Frasquity“ i „Żółtego kaftana" w sali sędowej, —  Baletmistrze

Parnell i Pawliszczewa skarżę dyr. Hellera
W warszawskim światku tieałiraino-iehoreogiraficz-' 

uym zakotłowało., zaroiło się niby w  ulu... Oczekiwa­
no od kilku tygodni, orzeczenia sądu w sprawie, która 
■pośrednio obchodzi wszystkich artystów pracujących 
w różnych działach teatru, już to kontraktowo, już 
na.... słowo.

■.Nareszcie nadszedł termin procesu, w którym 
■świadczyć mieflii w ielcy i mali artyści, artystki, reży­
serowie, kapelmistrze, statyści, ■chórzyści i t. p.

Powodami w  sprawie są warszawscy bailetmistrze 
p. FeHks GrzybeksPajinell i pani Nina Gnzybek-iPawii- 
s zewów a, pozwanym zaś —  p. Ludwik Heller, dyrek­
tor teatru .jNowości".

Przedmiotem dwóch równocześnie wytoczonych 
akcji, były sumy 286 złotych dla p. Parnella, a 476 
złotych dla pani Paiwifczew.

Żądając zasądzenia tych sum od p. (Hellera, powo­
dowie usprawiedliwiają siwoje powództwo w  ten spo­
sób :

Z końcem lata 19(23 r. pomiędzy dyr. Hellerem, a

.Wspomnianymi baietmistrzaaiii zawartą została umo­
wa, w Myśl której Parnell miał otrzymywać wyna­
grodzenie jako artysta balotowy za wysitępy w  tea­
trze ,jNowości1, oraz za używanie własnych strojów 
w tych występach teatralnych.

To ostatnie wynagrodzenie za użycie własnych stro 
jaw nie zostało Parnellowi wypłacone za 54 występy 
w operetce „Frasquita“ i za dwa występy w „Żółtym 
kaftanie".

Według zaś tabeli kostiumowej ustalonej przez 
Związek artystów .scen polskich wynagrodzenie owe 
wynosi 286 złotych, iktórych pan Heller dobrowolnie 
płacić nie chce.

Z pretensją, opartą nu tejże 'zasadzie —  w  sumie 
476 złotych wystąpiła pani Pawirszewowa, również 
żądając wyroku sądowego.

Rozprawy jednak w  tej teatralnej sprawie odbyć 
się nie mogły z powodu niestawienia się świadków 
(stara choroba salowa) i sędzia odroczył posiedlzania 
do nowego terminu.
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Zerwanie rokowań na Górnym Śląsku
Fabrykanci zażądali obniżenia zarobków o 20 proc. —  Przedstawiciele Związków zawór 

dowych sprzeciwili się obniżeniu płac. —  Układy zerwane.

K R O N I K A .
REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO.

Piątek: Kuglarz".
Sobota: ..Kuglarz".
Niedziela popal.: ,,N.aawKycielka“ —1 wieczorem: ..Eros 

i  Psyche". (Ostatnie przestawieni© dramatu).

REPERTUAR TEATRU BAGATELA.
Piątek: „Czerwony młyn".
Sobota: „Czerwony młyn".
Niedziela poipoł.: „Głupi Jakób" — wdeci/jorem: „Gzea-- 

wotuy młyn". ^
REPERTUARY KIN KRAKOWSKICH. 

Promień: „Królowa Moulin Rouge", dramat w 7 akr. 
Reduta: „Spółka bez ogr. odpov iedzialnoścd"; zaś o go­

dzinie 9 wieczór program naukowy: „Choroby wenerycz­
ne" z prelekcją lekarza ąpecjaldisty.

Sztuka: „Huragan", sensacyjny dramat w 8 aktach. 
Uciecha: ,Ponad życiem", dramat.
Wanda: „Syndonja śmierci", dramat w 6 aktach. 
Warszawa: ,piekielny karnawał".
Zachęta: „Walka o testament". (Chairry Pell).

IZBY CHORYCH DLA INWALIDÓW WOJENNYCH. 
DgK. Nr. V w Krakowie ustanowiło następując© Jizby 
chorych dla inwalidów wojennych, ctorych na gruźlicę: 
1) PKU. Kraków-Miast© i Kraków Powiat. przy Szpitalu 
Okr. Nr. 5 w Krakowie. Godziny przyjęć od' 9—10. —2) 
PKU. Wadowice przy I®bi© chorych 12 pp. G-odiziny ptizy- 
ję6 od 9—10. — 8) PKU. Biała-iBieiłskó przy Szpitalu Re­
jonowym w Bielsku, w nagłych wypadkach także Garni­
zonowa. Izba oliorych w Cuestziynij©. Godziny przyjęć od 
7—9. 4) PKU. Nowy Taąg przy Izbie chorych ILI p. a. 
g. Godziny przyjęć od 8— 10. — 5) PKU. Noiwy Sącz 
:pnzy Filji Szpitala, Rejonowego Bielsko w Nowym Sączu. 
Godiziiny przyjęć od 8—9. —6) PKU. Tarnów pnzy Izbie 
chorych 16 pp. Godizlmiy pnzyjęć od 9— 10. — 7) PKU. 
Miechów utworzyło- ptizjichoduie Izby na powiaty Olkusz 
i Sosnowiec. Godziny przyjęć od 10—12.

W  SPRAWIE PORZĄDKU I CZYSTOŚCI ’ W  LOKA­
LACH PRZEMYSŁOWYCH I HANDLOWYCH W  KRA­
KOWIE. Ze względów policyjnohzdrowotuych przypomi­
na magistrat przepisy rozporządżenia o porządku i czy­
stości w lokalach przemysłowych i handtewych, w któ­
rych się pnzygicteiwiuj©, pTzecihcwiuje i sjpnzedaje przedlmio- 
ty spożywcze. W- szczególności należy chronić środlki spo­
żywcze przei:l zanieczyszczeniem ich przez ludzi, zwierzę­
ta, pył it|p. Środków tych niei wolno, umieszczać berzpo- 
śreiknio na podłodze luib ziemi, lecz na. czystym pokła­
dzie. Środki sipożywczei, które stosownie do> swej istoty 
lub nodizatju opakowania nie mogą być chroniione, puzed. 
kurzeni lub iinmem zanieczyszczemem, ani .przed wpływem 
słońca lub niepogody, należy trzymać pod zamknięciem 
lub smceeilmiiei pnzylkryite, W szczególności przedmioty ta­
kie, jak: maeto, ser, marynaty, ciastka, kanapki, czeikio- 
ladki i. cukierki, należy trzymać pod1 sizUlanymi kloszami 
w oisfflklonych szafkach, gąibJptadi lub szczelnych pu­
dłach. Owoce należy nakrywać białym muiszlinem. Nie 
■wolno1 sprzedawać miedfojinzałych owoców, z wyjątkiem 
o-wioców prizeznaczionjyich dio smażenia, kitów w tym wy­
padku należy oznaczyć napisem: owoce niedojrzałe, prze­
znaczone do smażenia lub gotowania, — Niestosujący sdę 
do powyższych przepisów zoeitamą pociągnięci, dlo- suro­
wej odpowiedzialności.

REJESTRACJA CUDZOZIEMCÓW. Cudzoziemcy, któ­
rzy zamieszkując n:a obsizarze Rzeczypospolitej dolskiej 
nie posiadają dowodów, stwierdzających w sposób for­
malny ich przynależność państwową, tg. osoby, które nie 
mogą udowodnić, że przysługuje im bądź obca (paszport 
zagraniczny) bądź też polska (peteki dlowódi osobisty, wy­
ciąg z ksiąg ludności stałej, wyciąg z ksiąg stanowych 
ihp.) przynależność państwowa, obowiązani. są w terminie 
4-t-ygodniowym. tj. od 19 lipca do 19 sierpnia 1924 zgło­
sić się do włada admimiistiracyjnych I. instancji, miejsca 
swego zamieszkania, (w Krakowie - Dyrekcja Policji) w  go- 
dfzinach urzędowych od 10 doi 12 w potuidlnie, celem za­
rejestrowania sdę, wymeliniieima arkusza. eiwidiemcyjnego i 
uzyskanda na posiadanym dowodzie osobistym (karcie 
azylu wizgi, karcie pobytu) odpowiednich adniotacyj urzę­
dowych.

Wspomniane eizymmości rejestracyjne zmierzają do defi­
nitywnego- uregułcwainiia kiwestji pobytu w Rzeczypospoli­
tej Fotakdej ctudr/jozdemiców bez okreśŁonej przynależności 
państwowej, a w szczególności będą służyły w  podstawę 
pnzy wystawianiu tym cudzoziemcom przewiidtzianych 
przez Minto, spraw wewtn. nowych dowioi lów legityma­
cyjnych z rocznym tewninem ważności.

Podlegające rejestracji osoby winne przedłożyć pnzy 
rejestracji dowody osobiste, stwierdzające legalność siwe­
go pobytu w Rzjplitej Polskiej oraz fotegnafję w ttzecb 
egzempi., »  ile już popnzedtóo' niei złożyły ich tym samym 
władzom administracyjnym. Od obowiązku zgłoszenia s.ię 
dtp rejestracji wolne są osoby narodowości polskiej w ro­
zumieniu ant. V I p. 2. ustęp końcowy traktatu pokoju, 
pod'pdsanego w Rydize dnia 18 marca 1924 r., tj. osoby, 
.które udowodnią, że one same swą działalnością, używa­
niem języka polskiego!, jaiko mowy poitoięznąj i wychowa­
niem swegoi potomstwa zaznaczyły w sposób oczywisty 
przywiązanie swe dio- narodowości polskiej a także osia- 
dla na roli ludność białoruska i r,ustka gmin. wiejskich.

W  wypadkach, kiedy podlegający rejestracji z powo 
dów wyjątkowych i od niego niezależnych nie może we 
wskazanym terminie zadbać uczynić obowiązkowi reje- 
stmac.ji, winien przed uptywem togo- terminu powiadomić 
o tern odnośne władze, wskazując Jednocześnie swój 
adres oraz powody, dla których zgłoisić się- dto- rejestracji 
nie może.

Osoby, które podlegając w myśl niiniiejszegoi o-boiwiiązko 
wi rejestracji, nie dopełnią tego obowiązku we wskaza­
nym powyżej te.rmiin.iei, zostaną wydalone z grani© Rze- 
cżVpospo®tej Polskiej.

WYLOSOWANIE ŁAWY PRZYSIĘGŁYCH NA KA­
DENCJĘ WRZEŚNIOWĄ. W sądzie oto. karnym w Kra­
kowie wo beoności prezesa sądu Pelca, stso. Pattaka, sso. 
firączkiiewieza. pioik. dlra Braststona. a ■/. ramienia Izby

iKatorwice. (AW.), ,główmy Codzienne" douo-izą
z G-liwic, ie onegidaj odbyły się ukłątdy pomiędzy 
związkami zawodowymi z przedstawżcielami praemy- 
stłu żelaznego w sprawie obra ienia zarobków o 20 
prac.

Pracodawcy przesLtawili trudne położenie przemy­
słu żelaznego i -udo-wodniM cyfrowe s-traty ^twierdza- 
ijące, że przemysł żelazny nie jest w stanie nadal 
utrzymać się bez obniżenia zarobków.

'Przedstawiciele związków zawodowych po przyję-

adtw. dra Steinberga, odlbyło się losowanie sędziów piv.y- 
isięgłych :ia kadencję wmześmiorŵ ą.

iWyloaoŵ aam zoisitali pnzysięgli głóiwmi: Adamski A. wł. 
Tdallm.; Ambro:- .Marjani, kantomzTOta; Auezyc W., współwł. 
drukanri: Anhalt J. kupiec.; Bielak Br. wł. realn.: Dobija 
Kaiz. dyr. âdm. .Jlusćir. Kiurjera Codiz.“ ; Gaibłemiz Jerzy 
wł. fabryki; dir Gawroński baatkcwiec: dir Grayedki- Hugo 
dyr. bamlku; Giwłizlński Pr. unz. tanku; Gumiplefwicz A. 
wł. wypo-ż. książek; Hotf St. pa-zeniwto.owiec-: Jarosz Emil 
urz. banku; Kamieniarczyk J. kupiec; dr Kanueńbe.rg M. 
prok. Zalkł. kred.: Ramtóiieik I. wł. restauracji; dr Kohn 
Maks. urz. banku; Kopystyński Bek biuro techn.; Konda- 
cki Ma;ix»ili wispółwł. faibniki; Lasko J. imstał. wod.; Lirnik 
Jan. wł. direg.: Łapiński Ka.z. umz. Rasy chioryoh; Madej­
ski Karol urz. banku; Mateinńowtsikii Jul. wh. żaM. ftwtzj.; 
Mrocizek Jan. urz. Tow. ubezp.; Nycz W.oijc, wł. realn.; 
Ritteranau Htinryk, inż.: Roścteławiski Mocniał wł. realn.; 
Sarllkioiw-sk.i Józef urz. Pol. Tow. Haudl.; Sowa Ludwik, 
wł. realn.; Spitizer Boi. u-rz. Tciw. Wizaj. Ubeizp.; Szajda- 
•towakl Wieistaiw kupiec; Szanski Adam wł. handlu; Szcze­
pański St. apteikanz: Śzjn.łle.r Tad'. urz. Bamtku Haimdl.:
Tkacz Br., u t -z . Banku Pi-zem.

Zastępcy pr.zysięgijyh: Dudteilk St., wł. realn.; Hojrzer 
Leon kupiec; Kadłiuczika Ant. krawiec; Kapera, W. sizeiwc; 
Karwat Karol cieśla; Król Marjan kupiec; Ludwtóskd K. 
kupiec; Matizsier Lecp. wł. realn.; Zembac®yńs<ki AJ., ku- 
piec.

OBNIŻENIE CEN MIĘSA. Onegdaj w- po ludniej odbyto 
się posiiedizenie komisji eeunikowe-j, na którem roż.patiry- 
wamo. ceny mięsa i pieczywa. Po dyskusji uchwalono, 'ce­
ny mięsa, zniżyć w ki. I. o- 5 grosizy, -w kl. II. o- 7 gro­
szy, w k*l. III. o 15 groszy na kilogramie. — Cepy "bu­
łek po-zceta-wiiono nŁeainieniioine, natomiiasit podwyżerac-no 
cnisę chleba o- 1 grosz na kii-ogramie, z tern jedluaikże, że 
cideb będzie wypiekamy z mąki zamierającej nie 70 proc. 
przemiału, jak dotąd — lecz 65 piro©„ — ehleb ma bvć 
lepszy w’ smaku i wyglądzie.

NOWA TARYFA ĆEl.NA A URZĄD CELNY W KRA­
KOWIE. Od kilku dni k.upcy zwracali się do urzędu cel­
nego o- infcrmacjei, dotyczące nowych stawek celnych. 
Tymczasem ur.iząd celny nie może udbtelić informacji, pj- 
nie-waż posiada tylko jeden egzemplarz, a. ro®poa'ządizefnie 
o irlga.ch celnych zmajdluje się c l kiliku dmt w lękach ma- 
azyinto-ek, które przeipitsują to jioizipciiiządzemie. na maszy­
nie. Ponieważ posiadając jeden egrzennpiarz tanyfy celnej, 
a trzeba towary clić, uraędinicy celni z własnych fundu- 
atóiw mu,sieli kupić egzemplarze ltei-eunika Uataiw, by się 
poinfocmiowa© o. stawkach. Dziwić się należy, że Dyrekcja 
Ceł we, Lwicwie nie zawpaitrzyła k.iiakoiwdidegto urzędu cel- 
negot (najwiiękeuego z całej Pcfeki, co do ilości cc.kwiych 
hc-iwarów) w odipowlednio wdęksizą i-leść egzemplarzy Dz. 
Uisitaw.

KONFERENCJA W  SPRAWIE SPŁAT WIERZYTEL­
NOŚCI CZESKICH. Wiezciraj o godz. 3 pojpiOiłudniit odihyla 
się w Izibae hamidlllowoąpirzemysfciwej w Kiiiakoiw-.iei konife- 
renoja w sprawie spłat iwienzyteilności- cizeiskieh przez 
kupców w Małopolsce. W konferencji w.zięii ullziiał gem. 
selkr. I-ziby handiLow.OHimzeimysłow-eij w Pradue dr Samek 
eraiz dyr. Marteuiaek, konsul polski w Pradze p. Duna- 
jeelka, sieikretarz Iziby hanidllowo-pi-zem. we Lwowie p. Tra- 
-wiińskii, sekr. Izby handkipizem. w Bielsku p. Adameeki, 
preizydjiuni krakowisik.i-ej Izby handlowo -przemysłowej, de­
legacja Krongnegaoji kupiecikiej ora,z krak. Stowarzysize- 
in-ia k.upoów.

ARESZTOWANIE CYGANÓW. Do. policji zgłosił się 
oneigdaj Jain Tamaisisicff, naród. Gireik, djTektoa- trupy wrę- 
drownej, że w mocy z 26 na. 27 sierpnia 1923 r. został 
napadlnięty pnzeiz niazmanych mu cyganów w  ilości sze­
ściu oisófo, ktiónzyr chwytóiwgizy goi za; gardło, ubeziwładntli 
a naistępnlie stenoayTziciwawszy jego żomę Tereeę rewolwe­
rami, zraibciwtali mu z-Ioite monety wamtioścd 100 mii jonów 
tnk., a następni© zbiegli w niewiadlomym kieruńkiu. Będąc 
feiraiz w Krialkowie, rozpoznał spraiwców zamachu w os.o- 
foaieh cyganów' Larasza. Kwikea, Lalika Kwieka i Józefa- 
Kwiieika,. WjTmienaicmych arefietoiwamo.

TAJEMNICZE ZWŁOKI. Kilka, dni ternu znalem ono- na 
braeigu Wisły pod gminą Trawniki wyrzucone .przetz wńdę 
,zwłoki męiozyTzmy lat oikoło 24, beiz ziarostu, bez. włosów 
na głowie, Zwłoiki były w zupełnym rozkładzie,

WYDALENIE SIĘ Z DOMiU. Fran©i?Kek Kłaik, maga- 
izyniier z Bienzamoiwa, doniósł do policji, że wczo-raj wy­
daliła się z domu siositrzenica jego Amna Malikówna i do­
tąd niie- póiwnóciła dio- diomiu.

STOSUNKI BEZPIECZEŃSTWA W KRAKOWIE i to 
nie tylil-so na- peryfeirjach miaiata, ale i w śródmieściu po­
zostawiają odi iakiegoć cizasu wieOe dó- życzeinia. Przed 
iparu dniami jakieś dwie grupy bandrzo- mieszanegioi towa- 
rzystrm wywołały O: godz. 1 w nocy awanturę pnzy ul. 
Wotakiej talk, iż miesizikańcy olkolicrzinych domów zostali 
izhud®eni Mimo jednak, iiż awantury te tawały oikoło- pół 
godizńny, nie zjawił się na. miejscu posterunkowy. Podo­
bnie na ul. Lubicz i Rakowickiej on̂aiz. Wareraawśikiej nie 
ma dnia, by w nocy nie byli miesakańcy hudłzeani oikiray- 
kami o- pomiotę, śpiewami’ pijacfcieml iit-d. We wsizystkich 
tych wypadkach policjo, nie inteiwenjuje; wogółe zaś uj­
rzenie poEiteiuirikioiwiegp na ulicy po- godte. 11 należy cło 
rzadkości. W Joteresie bezpieczeństwa, putoldciznego, oraz

chi do wiadomości oświadczenia pracodawców 
sprzeciwiłi się kategorycizaiie jakimkolwiek ohni- 

żenknrt płac.
Wobec tego układy zostały zerwane. Delegaci ro­

botników z-wrócili się o pośrednictwo eto ministerju-ne. 
pracy.

Katowice. (AW .) W  sobotę 19 bm. przyjeżdża do 
Katowic z Warszawy około 20 posłów klubu Chrzęść.. 
demokratycznego dla zapoznania de z przemysłem 
górnośląskim.

presitlge‘-u i>oliieji woinmy posterunki policyjne w nocy speł; 
niać ręirliiwiej swe cbówiąizki-.

NOWE BANKRiUCTWA W KRAKOWIE. Jak nas in­
formują, znacizma ilość kupców teikistjdnych w Krakowie- 
poaiiosła straty na kwotę kilkunastu tysięcy dóLaunóiw z 
powoclu bankimotwa dtwóch firm w Łodrzi i to finmy Lan- 
dau i firmy Czemitionreki. Firmy te zawiesiły wjiplBity 
i zaproponowały peitiaktacje ugodowe. Pcisizkodowani są 
to przeważnie mniejsi hurtownicy na Kaizimienizu.

-ZGUBA DO ODEBRANIA. Znałeziome dnia- 9 bm. pawez 
kapitana -Reizuókę O. Z. G. Nr. 5 zjoty zegarek damski, 
i takąż brawo tatkę na ul. Wolskiej ko-ło Muzeum Czap­
skich sa do odebranm w Eksp. Umz. ŚJed, Kraków'.

,JRABIN-CUDOTWÓRCA" W KRAKOWIE. Wczoraj c 
goda. 2 w mocy byt dworze© kraikuwiski terenem cieka­
wych scen. Oto thim ontodioikisiów żyidowstkleh z rodiainn- 
ini w liczbie kilku tysięcy zaległ pemn kolejowy, oczoku- 
ją© na przybycie pociągu lwowskiego^ którym przejeżdżał 
do Marje.nbadu „ra.bin-cudotwórca" z Bełżca. Gdy pociąg 
zajechał, tłumy rzuciły się ku wagonowi, w któnęgo oknie- 
ukazał się rabin, gotując mu niesłychanie burzliwe i na­
miętne owacje, podając mu przez okno kartki, zawierają 
co rozmaite pytania z prośbą o- odpowiedź, potJfflwbtó itd.. 
Panował tak niesłychany ścisk, że w wagonie wybito szy­
bę a o- przejściu przez peron nie było- mowę-. Przed odja­
zdem pociągu tłumy wpadły jak gdyby ekstazę. Śpiewa­
ją© i klaszcząc w dłonie, żegnały odje,żdżającego rabina. 
Był to. cfaraa nie,zwykle charaikterj-atysozny i oryginalny. 
Na jedną wsizaikże rzecz trzeba zwirócić uwagę. Policja* 
wieidiziiała- już o nastąpić mającym przejeźdżie rabina i u 
o.kolicKnościach. które temu będą towanzysrzyć a. nie zja­
wiła się w większej Ikr/ibie, aby utrzymać porządek na 
dw-o®c-u. gdyż przy panującym śc&kn o wypadki nie było­
by trudnie. Omal też. że ofiarą byłby padli posługacz kicie- 
jówy, który wskutek ściiskai padł na sizjmy, gdy pociąg 
przejeżdżał, na szczęście jednak zdołano go- wyieląginąć..

(KO) BESTJALSTWO RZEŻNIKÓW KRAKOWSKICH. 
Wczoraj zewtał pobity pnzy ul. Grzegórzeckiej oipnawca 
miersk-i prze® rżeźnlków z rzeźni miejskiej. Ofiarę opatrzy 
lo piogcit-awie ratunkowe. Smutny to objaw, że znai-liuje się 
.wśród [tiewnej warstwy luftza nienawiść do fuuikcjomairju 
Siza miejskiego-, który spełnia tylko ską powkmość dli 
ogółu luJIzi. chroniąc ich przed wiśoieikliizną. ałe tego- nie 
.rozumieją krakowskie Świnio,bóje.

NEKROLOGJ.A Dr. Walery Sas Jaworski, profesor 
Uniw. Jag., ozłomeik. Akaidiemji nauk lekarskich, b. dyrek- ■ 
tof kliniki Uniw. Jag'., doktor WiSrzeiCihina-uk lekarskich eitc.. 
pnzeżj-wszy lat 71, zmarł dnia 17 bm. w Krakowie. Po­
grzeb odbędzie, się w poniediziałek o  godz. 6 popoł. z d-o- 
mu żałoby przy ul. Bliich 1. 4.

RADA MINISTRÓW UZUPEŁNIŁA STATUT ORGA­
NIZACYJNY MIN. SPRAW WEWN.

Warszawa. (PA T ). Ilada minr.sitrótw uchiwiailiJia uzu- 
peM ć Lituiejący statiuit oirgmiiiza-cyjny mandisitersitiwa', 
spratw weiwmęitirizinych, zatwdeindizoiiiy uchwałą Rady Mi 
nLitirów daiiia 3 marca br. usitamciwie.nieim sitamictwiisika 
gł. iii-ąpekrtioira. maiiiśa.refubwa. spraw wewm. d inspektora 
do spraw beizpeezeaiisitiwa.

Uchwała Rady ministrów pozostaje w zgodzie z p-o-1 
Jiit.yką oszczędnościową, gdyż utworzenie staaiowiska 
głównego- inspektora nię pociąga za sobą konieczno­
ści przyznania nowego etatu, ponieważ funkcje głó­
wnego inspektora pełnić będzie inspektor aKtoiinihbra- 
-c.yjny. Ftwikeje ins^lelktofa do s-praw bezpiecizeóisfwa 
powierzone beąd jednemu z urzędańków departamen­
tu bezpieczeństwa a więc i w tym wypadku nie bę­
dzie nowego obciążenia.
UŁATWIENIA DLA OSÓB KORZYSTAJĄCYCH  

Z PRAW A AZYLU W  POLSCE.
Warszawa. (AW .) Mintoersitwo spraw wewnętrz­

nych przyznało wszystkim osobom iko,rzystająeyan 
z prawa azyltn w  Polsce, prawo swobodnego wyboru 
miejsca zamieszkania z pewnem 0'gTaniczeiniem. Miej­
scowym władzom polecono stosować jak najdalej idą­
ce ułatwienia azyfentom.

ZAMORDOWANIE RADICZA W  MOSKWIE?
Berlin. (PAT). Jak donoszą z Paryża, Raddiciz miał 

być zamordowany w Motsikiwito. Mordercą ma być ofi­
cer airmjj; czerwonej, były jeniec z airmji amtno-wę- 
gieireikieij. Po  mordemsitiwie miał on oświadczyć, że za­
bił Radieza, gdyż uważał go za ntobezpiecznego dla 
ludności cheinwackiej. Tutejsze poeek-tjwo' jugostorwiań 
skDe nie otrzymało dotąd żadnego oficjalnego poitiwier 
dzenia powyższej wiadomości.



Nr. 163, , GONIEC KRAKOWsKI" Star. 7.

W afere hanowerskiego Landru
wmieszane osoby z naiwyźszych sfer towarzyskich.

Prokurator* któro koi przyjacielem morderco* popełnił
samobójstwo.

Dzienniki liuŁiec-kie od pewnego c » n  zwracały 
-uwagę, że głośny ' liż w całym świtecio „niemiecki

napływające ze strony wzburzonej hianosci przeciw-

uaiidru - hanowerski rzeźmik sadysta Hermann, win­
ny .bestjalsldch morderstw na dzieciątkach ofiar ludz­
kich, je SŁ trakrowanj w czasie śledztwa z niezwykłą 
i zdumiewającą względnością, oraz, że nazbyt

mało szczegółów o dotychczasowych wynikach śledz­
twa przedostaje się do wia.lomości publicznej.

iPoiicja hanowerska wy-tąpiiła z - wyjaśnieniem. w 
którym oświadcza, że duża oględność wobec Herma­
na jest bezwzględnie konieczną -w celiu niezrażenia go 
przed ..chętnym udzieleniem informacji", który ch 
Hermann nie Skąpi, gdy odnosi się do niego „przyjaź­
nie".

‘Komunikat oświadcza 'dalej, że dyglcrec-ja w spra­
wie śledotwa muiM być utrzymana, ponieważ

„ujawniają się wciąż nowe przestępstwa, a wmieszane 
są osoby z najwy ższych towarzyskich sfer Hano­

weru".
Komunik.w powyższy, w dość niezwykłą formę uję­

ty, nie wzlbiudzil oczt wiścto żadnego zaufania. Skargi,

Hermann przyznaje sle do 12 zbrodni
a jednak zamordował przeszło 20 osdb.

jednak -między niemi kości samobójców. al-bo kościHanower. ĆP_\Ti. Pi-ma donoszą, że Hartnan -przy­
znał się już do 12 morderstw. IV zeznaniach <wo-i.*h 
obciążył współwinnego F razaa.
W-edług badania lekarzy kości, znalezione w rzece 
Laine pochodzą z 20 szkieletów ludzkich, mogą być

Jak się cudzoziemcy rządzę w Polsce.

Szwedzi wykupili fabryki zapr.9ek,
Co aa fo Rzad polski?

Jak don-oszą idziennilki war-z.i-w.-kie. konsorcjum 
szwedzkie wykupiło więlcszość akcji wszystkich fa­
bryk zapałek w Polsce. (boatoub nnibylo f-abźykę ..Pło­
myk- w Pińsku za 215.000 dolarów.

Zapałki polskie r f& ijp fflły  się Szeroko po świs-ade, 
miały -rynki zbytu nawet w Indjach i Egipcie, stwa­
rzając niebezpieczną diia Szwedów konkurencje, k r, 
jak :styc<!ia.'ć. było powoc>ni wykupienia większości 
akcji fabryk.

Co fłychag w
NA  ŚLADACH ZWŁOK MATTEOTTIEGO.

Rzym. (rA T j. Wczoraj wieczór oddział karabinie­
rów  przeszukał okoli-ce koło Cołle Parno pod Frozio- 
me. ponieważ miano natrafić na nowe ślady dotyczą 
ce zamordowania Maitteattfego, wiodące w t-amitym 
‘kierunku. "Według doiitósdemi-a ,.Ava-uti", zwłoki Matte 
otyłego miały być ukryte między Rzymem a Oasia.

REWOLTA, INWALIDÓW W  WIEDNIU.
Wiedeń. (PAT). "Wczoraj inwalidzi wojenn. obsadzi­

li gmach ministerstwa skarbu, na znak protestu prze­
ciw przerw lękaniu załatwienia ustawy o poborach in­
walidzkich. Minister skarbu usiłował uspokoić inwali­
dów, jednak bezskutecznie.

Inwalidzi pozostawali w gmachu ministerstwa do 
wieczora i ustąpili dopiero; na. wiadomość, że w pada- 
mence zabrała się komisja dla szybsizegc załatwienia 
projektu ustawy inwalidzkiej.

W NUK BISMARCKA CIĘŻKO RANNY W  KATA­
STROFIE SAMOLOTOWEJ.

Berlin. jt. V \  , . )  Pod Ba-mbergie-m spadł samolot, 
w którym jechał pos. do Reichstagu -ks. Ot-to Bis­
marck wnuk zmarłego kanclerza .Niemiec.

Samolot został zniszczony, a Bismarck poniósł li­
czne cięższe ran j.

POWIETRZNA KOMUNIKACJA POCZTOWA.
Petersburg—Witebsk— Homel—Kijów.

Moskwa. (AW .) W  najbliższym czasie ma być o- 
Iwarta powietrzna komunikacja pocztowa na linji Pe- 
leisburg, Witebsk, Homel, Kijów.

SlAWiNY REŻYSER FILMOWY GRIFFITH 
,W BERLINIE.

Berłui. (AW .). Do Berlina przybył sławny amery-

ki> niedbalstwo policyjnego dochodzenia w sprawie 
haitoweins-kięgO' Landru stały się tak gwałtownie, że 
ministerjum spraw wiew nętrzn-ych zmuszone by ło 
wziąć je pod uwagę i wystąpić z pubłioznem wezwa­
niem o wysunięcie świadków, których zeznania mo­
głyby
zdecj dować o ew entualnem wytoczeniu procesu prze­

ciwko hanowerskiej policji.
'Dzien-nilki (przypuszczają, że wezwanie to nie odnie­

sie skutku wobec terom, jaki policja stosuie w tej 
sprawie wobec- ludności.

iSi,.-/,;'iiiJBjljnfe kompromitującą dla włoidiz .hanower­
skich jewt sprawa.

tajerrr.iozego samobójstwa asesora Thiele, który do 
kwietnia ib. r. piastował urząd orokuratora. 

Prokurato-r Thiiele, którego z rtzeźnik iem-ui-ordercą łą­
czyły stosunki zagadkowej „zażyłości popełnił samo­
bójstwo bezpośrednio po prywatnych wyznaniach, ja ­
kich udzielił mu Barmanin w związku z rozgrywającą 
się obecnie sprawą.

o-fiar nieszczęśliwych wypadków.
ha p'oioi-1'awie 'wyniku dot-ychczasiowiego śledztwa 

można wnw-kować. że liczba ofiaT Hannami a wynosi 
conajmniiej 20 osób.

przy pomocy dostawionych osobników'.

%fowią. że Szwedzi nie mają zamiaru -utrzymać 
wszystkich fabryk, pozostawić tylko kilka, a resztę 
zamknąć.

Grozi to nowem bezrobociem.
Co Rząd na to? Ozy znajdzie -środki na niedopusz 

czerne do zamknięcia tak znacznej gałęzi przemysłu? 
Czekamy i żądamy!

kański reżyser Umowy Gr-iffith. Zabawi on w Nie.m- 
'czech kil1 a tygMńi. robiąc -.zdjęcia do najnowszego 
filmu pod tyt. „Jutrzenka"! którego akcja częśc-iowo 
fozg-rywa się w Nkmezcc-h. W  towarzystwie Giriffitha 
przybył cały .«zereg aktorów jogo zespołu. m. in. Ha­
milton Dembster i iroiwy artysta- włoski Frank. 

DŻUMA W  SALONIKACH.
Rzy m. (PAT). We ile  doniesień z B Tał ogrodu, w Sa­

lonikach stw ierdzono sześć wypadków' dżumy gmezo- 
łowej. W  okolicznycłi wsiach koło Ueskib wydarzyły 
p i  tak-że poidejnzane '-wypaidiki chomoby.

OLBRZYMI POŻAR LASÓW.
Szkody oce tiają na miljony dolarów.

San Francisco. (PAT). Szlkody wyrządzone p^zez 
poża-y lasów, szalejące wzdłuż całego wybrzeża Oce­
anu Spokojnego

oceniają na mAjony dolarów.
W  Stanach Zjednoczonych i angtieL-kiej Koltu/mlbji 

panuje wielkie zaniepokojenie o rodziny f"rmerów. 
mieszkających w pobliżu micjwc pożaru.

ZŁOTO W  RTĘCI.
Sensacyjne odk rycie berlińskiego uczonego.

Berlin. (PAT). Pisma donoszą, że prof. Mietfae i 
prof. Stamreich dokonali przy pomocy prądu elektry­
cznego rozkładu rtęci, pmzycizem jednym z elementów 
rr«izikłai':hi bytoi złoto w minimalnej -ilości. Odkrycia do- 
-kumano w  laboratorium foitoncheimiiainem wyróizej szko 
ły  technicznej.

Dr. Miethe zaznacza, że oitrzjmarne tą drogą złota 
niema znacz,enia praktycznego, gdyż koszta produkcji 
przewyższałyby wartość złota.

W ALKA Z MALARJĄ.
Moskwa. (AtW.). Uib. niedzieli otwarta została w Mo 

skwie międzynarodowa konferencja dia spraw walki 
z ma! ar ją. w  której uczesitni-czy komioja Ligi Naro­

dów złażona z reprezentantów kirtytucyj mentycs* 
nych. W  referacie o szerzeniu się maJliaffji w  S. S. S. R. 
na-cfzjełnik wydziału epidemicznego komitetu zdro wia 
podl.Teślii znaczne wzmożenie się mailairj. na Ukrai- 
rie, Uralu i SyberjL Kumiisja Ligi Nart*dów wj-je.rtia- 
ła w  pooiiedińałtk na Uk-rainę, Kauka", i" Powołże dla 
zbadania ną miejscu osmisk zarazy. Powrót komisji 
do Mo-kwy naisftąpd 7 sierpnia i wówczats wziuowione 
zostaną prace konferencji.

42 MiIiLJ. LISTÓW ROCZNIE GINIE W AMERYCE.
Przyczyną —  niedokładne pisanie adresów.

AmerjrkaiWka dyrekcja poczty wydała odezwę do 
ludności z prośbą o dokładne pisanie adresów'. Ode­
zwa spowodowana została -tern. i f  listy gd-ną na pocz­
tach Stanów Zjednoczonych. I  tak w styczniu prze­
ciętnie ginęło 134.615 Mstów dziennie. Wyn-osi to
3.500.000 listów' mrafięcizniel a 42 miljony rocznie. 
L ifty  te węd-rują do urzędu ,martwych listów", gxh"ż 
nie można odszukać aidTesatów' a nadawcy nie raczyli 
podać swoich adresów.

To samo dzieje się także z przesyłkami, a wartość 
'za-sinionyc-h pakunków oblicza się na. 500.0UO dolarów 
'm'ie7sięcziraie.

Widzimy więc-, że Ameryka nawet pod względem 
błędów, trzyma się uielfciąi skali!

GIEŁDA.
Kraków 18 li-pca.

Na giełdzie efektów dzień wczorajszy był pierwszym od 
s 'eiegu tygodni dniem, wr którym oóś się działo. Pod 
wpływem innycn naszych giełd oraz wiedeńskiej, wyka­
zujących usposobienie mocne, prawie wszystkie papiery 
zwyikow'ały. Od samego początku zaznaczała się tenden­
cja silna i rosło zainteresowanie dla pkpierow już dawno 
nierobionycli, o które się żywo dopytywano.

N. giełdzie pieniężnej brak oży\i ienia. Tendencja pa­
nowała słaba. Na pogiełdziu ruch rainim.Jnj.

DEWIZY W OBROTACH BANKOWYCH.
Czeki: Holandija- M>7; Newy J-ork 5.19 (czek"): Paryż 

27—-27.10: Praga. 15.43: Szwajcaria 95,20—95.10—95.ió; 
Wiedje-ń 7.35 i jedna czwarta db 7.34 i pół do 7.35 i pół;
iMciSJoia-n 22.05: Londyn. 22.75.

Akcje. '(Cyfry w złotych). W transakcji:
Bank Przemysłowy 0.45—0.4«
Bank Małopolski 0.41
Ziemski Bank Kredyuowy 0.19
P-owspeichny Bank Kredyitowry 0.15
Bank Związku Spółek Żarobk. 4.20
T-ohain 0,33—0.36
L. Zielemiciwisihi 8.10—8B0
H. C-ogte&k-i P-oznań 0.65—0j6t>
TrzebiuLa, żelaizo 0.78
W-arsz. Parowozy 0.40—.042
G ónka 1525—,15^0
-Siersza , 4JW
Tepege 3.10
Poil?ika Nafta 0.42—0.44

* Giiko% 2.50
Strug 1.00—1.10
Kralkus 0.95—4.00
CbojJlbróiw 4.50—5.00
Chybie. " ' 5.85—6.50
Garbaniiia 10.50

AKCJE NA POGIEŁD7TE.
Jawoinzre> po 25 sztuk 18; Gacy zachodnie 2.60; Len 

0.65: Lokomotywy 0.50; Teropol 0.05.

GIEŁDA WARSZAWSKA.
Czeki. Ncttyy Jonk 5.18—5J7 i jedna czwarta do 5,18 

i pół: 22.-69: Pa-ryż 26.99; Wiedeń 7A2 i pół; Pra­
ga 15.35: WłNdhy 22.37. BeHg-ja 23.68; Szwajcarja 94.27 
-i pół: Hoilaudja- L%.10.

-M:'Ljo(nó;w)ka 0.56—0j58; Bony- ztote 0.80—0.84: Pożycz­
ka izło-ta 6.70; Pożyczka, dołamowa 2.50—2.60—2.-55.

Ykoje: ćho-do.TÓw 4.30— dj50; H. Gegie-faki w Poznaniu 
0.69—0.70: Parowozy 0.36 -0,34: Starachow-i-ce 2.60—2.85; 
-Zieten-ieiwski 8; Zawd-farde 32- -33: Żyrardów 49—54: Ćmie­
lów 0.G5; Podśka Nafta 0.40: Noibel 1.75— 1.70— 1.80; Spi- 
Tyitu-s 1.80—pMb.

GIEŁDA ZURYCHSKA.
Zamknięcie giełdy: Ho^amdja 208; No(wv J-cwk 549; Lon- 

<fyn 25.01; Paryż 28AS; eMd|joilan 23.67; Praga 16.27 i j>ół; 
Buidaipeswt. 0.0068; BukarcsEt 2.50. Belgrad 6.65; A-fja 
3.95; Wiedeń 0.0O77 i jedna czwarta.

ZE SP6RT1I.
^POLONIA" Z\PROSZONA DO KONSTAN­

TYNOPOLA.

W-aiTozawa. (AW) . Klub piłki nożnej „Polonia" o- 
trzymał zaproszenie od związku tureckiego piłki noż­
nej na mecze w czasie wystawy konstantynopolitań­
skiej. Odbyć się mają trzy spotkania z drużynami 
m-i ĵsaofwcmi'. Następnie o ile na to- pozwolą urlopy 
członków klubu, zamerzony jesl wyjazd .Polonii^ do 
Kairu.

Pamiętajcie o „Czerwonym Krzyżu**
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T E A T R A U A .

świetne rozwiązanie problemu
teairu ludowego przez warsz. „Redute'.

' Eaitiuizjaisity.eane pochwały eałąj prasy
lwowitkiej, .stwierdzają, iż pielgrzymka. war 

Reduty** po kresach —  to misja 
artystów z jarzącą — pochodnią prawdziwej 
Sztuki, a każdy z widzów na tych przedsta­
wieniach „napije się, nadysze polszczyzny". 
Oto co pLze o piątym występie zesp >tu „Re­
duty" we Lwowie sprawozdawca teatralny 
„Słowa Polskiego" iWład. Kozicki:

Obok hiacfiirzowanyc-h pieśni ludowych, szlachec­
kich i dworskich (^Pochwała wesołości"), tudzież o- 
bok dodojnaM* patetyicamiego .jZmartwychwstania" 
—  ,pastorałki" są :w repertuarze „Reduty" trzecim  
widowiskiem teatralno-muzycznein, wyrosłem z grun­
tu na wskróś irasowospołskiego. JeKt 'to zarazem trze­
cia grupa niaterjału artystycznego1, zebranego z myślą 
O stworzeniu przyszłego teatru narodowego.

Hferorja o Narodzeniu Bański eun 'została ,przez 'pol­
ską duszę zbiorową- utk .złoikail&zowana i na .wojski 
styl przerobiona, iż to “zdarzenie epokowe1, którego 
widownią 4>yh> odil-egłe i egzotyczne Betkom, owo 
„miasto niebardzo po< lte“ , kltóre swem znaczeniem : 
wpływom obejmuje świat całyy wydaje się ustępem 
z poi; kich soecjeinie dziejów a przedewszystaiem z 
dziejów hidu polskiego.

Żaden naród nie stworzy] tak oogatej na ten temat 
poezji, jak lud nasz

w swych wzruszająco prostych i pięknych kolendach.
To też kolendy są dlla Polaka caemś więcej, niż pie­
śniami reOBgiijiiiemi; są ono dla niego najdrożMzą, naj­
serdeczniejszą i najbardziej intymną ewokacją ojczy­
zny, domu rodzimego i własnego dzieciństwa. Gdy 
■Wyspiański chciał w  . „Wyzwoleniu" ukazać urok 

ogniska domowego w  momencie^ w którym czar jego 
najżywszym świeci Wąskimi, kazat Konradowi śpie­
wać kolendę przy płonącej światłom. choince.

P. Leon SchaMenifelldi Schiller, który już .Pochwałą 
■wesołości" i „Zmartwychwstania." dowiódł, iż umie 
z r.ezmirmą intuicją i z wysokim taktem artystycz­
nym nadawać ogromnie w artościowy układ sceniczny 
i muzyczny swojskim i Indowym elementom sztuki 
scenicznej, miał tym razem zapjuie stosunkowo naj- 
łatwiejsze.

■Zaletą „Pastorałek" w u k fa ^ e  Schillera jest ich 
prostota i naiwność. Sty] szopki polskiej z całym jej 
prymitywizmem i łuklowością wiernie jest utrzyma­
ny. .pastorałki" są widowiskiem w trzech czwartych 
częściach komicznem, trysik ającem mocno za serce 
chwytającemi dowcipami, które obracają się w kręgu 
niiesfałszouau,* j tradycji ludowej.

Że „Pastorałki" w n ykonaniu zespołu „Reduty1* 
wypadły ponad wszelką pochwałę, o tern po dotych­
czasowych występach tego przedziwnego grona arty­
stycznego zapewniać ohyiba nie potrzeba. Ludowa 
styłowość całego widowiska znałaizła w interpretacji 
członków „Reduty" nieskazitelny wyraz arti stycznv,. 
a całość była pełna hairmonji i wdzięku. Na specjalne 
■rtzuianie zasługuje jsl antyczne piękno poszczegółnycli 
scen, które miały charakter sztuki renesansowej,. 
pnzetłómacizonej na ton ludowy poJski. Gdybyśmy 
■byli mieli XV  w. siwego. BaititdceMegio, F. i  łypania- Lłp- 
pi'ego, czy Lorenza di Oreidł, to maławalaby oni nie­
wątpliwie takie właśnie obrazy o Narodzeniu Pań- • 
skieni.

.jPastomiki" ’ 1 iiwie ludwde' wi łowiska .muzyHzn.e

.-Reduty" są możliwie ndfśk ietmejsze n rozwiąza­
niem problemu teatru Indowego w najszlachetniej- 
szem tego słowa znaczeniu.

PRZYTOMNY.
Aron Jtozeukra.uc leży w agon;]]. Naokoło niego ro­

dzina.
Wtem Rozenikrano przytłumionym, le Iwo itodysza 

nym głosem pyta się:
— Czy mojpa żo ia. Sara, tu jest?
—  .Jestem tu, przy tobit.
—  Czy moja córka. Liba. tu jesej’
— Je-t u kuchni - h  odpowiada żona.
—  Czy mój jjy-ii, Jo-uk, .tu jest?
— Jest w drugim pokoju — odpowiada żona.
Zapada głuche mfllczwijjC
Ytc.m .umiera jąey Aron zrywa się 7. loża i jak nk- ■ 

wrzaśnie na cały głos:
— No. psiakrew, to kto się tu został w interesie?
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M OW IĄTOJĄCE OD rf-GO M.URCA i Drobne ogłoszenia za słowo ił. 9*10 — dla poezn&ującyeh posad zł. trOT —  za ułowo drobne o 
■nalała*} aL 1*12 —  wiersz adllSa. jedne sapał to wy zł. 0*10 — wiersz w rubryce „Nadesłane" z!. 0*25 —  wiersz milimetrowy po kronice

Ogłoszenia przód tetotem wiersz zaUimetrowy zL 0*50.- - Za układ tabelaryczny, kombinowany 50 procent.

treści matiry- i 
zŁ 0*40. —

P i ę k n ą  p ł eć  k t o  
c h c e  m i e ć

niech używa, stale tylko

miHio Księdza Kneippa
W krótkim czasie usuwa: 
piegi, pryszcze, wągry, li­

szaje, krosto, egzemę i odmrożenia, wybiela i udeliWatnia 
cerSl nadając jej piękny wygląd. Prócz własności leczni­
czych jest najprzyjemniejsze w użyci 1 i o pięknym za­
pachu. — Żądać wszędzie. Prawdziwe tylko z podpisem

R. WŁODARSKI
Jeneralne Przedstawicielstwo Dom Handlowy „Korona* 
466 Warszawa, Marszałkowska 13P.

Masło deserowe wyborowe 
Ser trapistów pełnotłusty

dostarcza hurtownie

Małopolski Związek mleczarski
Kraków Lwów

Jabłonowskich 19 Mickiewicza 26
Na składzie wszelkie maszyny naczynia i przy­

rządy mleczarskie. 783

PAPIERY WARTOŚCIOWE
akcje, noty, kupony, czeki, obligacje 
oraz w s z e l k i e  p r a c e  drukarskie 
wchodzące w zakres wykonania wy­
kwintnego dostarczamy w jaknajkrót- 
szym czasie po cenach przystępnych.

DRUKARNIA NAKŁADÓW/.
Kopernika L. 8. K R A K Ó W .  Tel. Nr. 1227.

1

M Ł Y N Y  uniwersalne Jla 
wszelkich celów wyda­

jące przemiał każdej gru­
bości dostarcza: B/T. Ja ­
recki i Buki. Warszawa, 
Hoża nr. 37. Tel. 405—25.

MASZYNY do szycia znane 
„Kasprzyckiego*, hur- 

owo-Detaljicznie- Raty. 
Warszawa, Marszałkowska 
1. 153. Zamawiać można 
listownie. 820

Ogrodzenia nietylko tańsze od drewnianych 
I43S lecz estetyczniejsze i trwalsze.
Kompletne odrodzenia z siatki u rucianej zwykłe i ozdobne wraz z bramami i furtami, jak równiei 

ogtodzenia kon.birowane z drutem kolczastym, poleci:

FIRMA W. K U C H A R S K I  Sp. Akc. ,
Kraków-Podgórze Romanowie/a Nr. Telef. 277. Adr. Teł. „Metalgor".

Dostawa szybka, duży zapas siatek na składz‘e. Oferty i prospekty na każde iądanie.

Powroźnicze wyroby
pierwszorzędnej jakości i wykonania poleca

FAUAYKA LIN KOftOPHYCSt
STANISŁAW A WAŁKOWIŃSKIFGO

Kraków-Zwierzyniec, ul. Lelewela II.  8.52:
UH AG \. ł firmą tego samego nazwiska i sklepem nie ma ruc wspólnego-

PLACÓWKA KRESOWA
TY60DHIK SPOC£CZHQ-NARODOWV
Pismo poświęcone obronie ludu i Państwa Pol­
skiego na kresach południowo-zachodnich —  

bezpartyjne.

Mija i Iftiteja Biała l i  Ma.
Prenumerata miesięcznie 1,200.000 Mk., półrocznie 

7,000.001; Mk.

DROBNE 0BŁ0SZENIA
POSZUKUJE praktyki w dużym tamtaikm. posiadam dobre 
śwlaKloptwo ■/. rooaneij- praikty toi w taTt-aJkm. Zgłoiszc-nia v!o 
Ałun. „Gońca" po.l „łhaiktyikamt". 9i.l

POSZUKUJĘ mie.sizlkania. skłndaijąopgo się •/. 2 lub 1 po- 
hoju i k,iw.ihmi *żąc wyspikim azymeizean lub orJsćęjjmein. — 
Zgtezeniia piseminc do A.llm. ..Gońca" pod ..Miesakamic11.

9in

KTÓRY / pamów-gemteilineiiów pośluibi beałntoresowiKe j 
i możliwie prędlko -  młoi:l'ą, przyisitiajną pannę, która je r t  
w piByikre.j srtua-cji. — Liis«aiwe zgłoszenia: Włodawa. 
śJwPraka poożlt. 1. W-ojew. LWWsflcie. 853

OSOBA w średmdim w»ieik:u, przystojna, sym pałycana , do­
b rego  chaa^lkżeniu p;oiziki mężczyrmę od lait 40, w ykszta ł- 
coiraego, n a  odpow iedn im  stamioiwisiku. Z g ło szen ia  w t -«z z 
fotoigirafjS naiclsyłać do A dm . ..G ońca" pod  ..Jervchoinka“ .

80F

ABSOLWENT medycyny szinka zajęcia na. lerje wa­
kacyjne, -w HZipiłtiiliu, Kanie chorych łub sanatorjjuiofr. 
na ■pruowiin-cł wi zan-az. Zgłoszenia, ipod ...Medyik" dc> 
Ałdmńn. „Gońca-4. 9) i
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